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nami, 1 ż 
— Najwyższy Ukaz lmienny, wydany do Kantoru Dworu: 
1876 r. 26 sierpnia. Naczelnika gubernji kaliskiej, rze- 
czywistego radcę stanu Dyonizego Karnowieza; zostającego 
przy Jeneral-Gubernatorze Warszawskim, w godności ka- 
merjunkra Dworu Naszego, hrabiego Franciszka Łubieńskie- 
0; byłego nadetatowego wice referendarza zwiniętej Ra- 
y Stanu Królestwa Polskiego Michała Karniekiego; zo- 
stającego przy Jenerał-Gubernatorze Warszawskim, urzędni- 
ka zarządu cywilnego Tadeusza Bujno i komisarza do spraw 
włościańskich radeę honorowego księcia Mikołaja Golicy- 
na, Najmiłościwiej mianowaliśmy: pierwszych dwóeh szambe- 
lanami i pozostałych kamerjunkrami LA naea: 
(Dz. W.). 


Wiadomości miejscowe. 

= W skutku zaprowadzenia bezpośredniej kommu- 
nikacji pomiędzy drogą żelazną Terespolską a Brzes- 
ko Kijowską i Brzesko-Smoleńską ruch towarowy 
wzmógł się znacznie. Szczególnie uproszczenie to 
w środkach kommunikacyjnych korzystnem jest dla 
handlu zbożowego, gdyż każdy z producentów wysyła- 
jąc zboże ua rynek warszawski jest dziś pewnym, iż 
transport nie ugrzężnie 'na żadnej stacji pośredniej, 
* lecz prosto dojdzie dö swego przeznaczenia. Szkoda 
tylko, iż przy wprowadzeniu powyższej dogodności ta- 
ryfa wysyłanych transportów ze stacji, które nie miały 
dotąd bezpośredniej kommunikacji znacznie podnie- 
sioną została. 

= Reprezentanci dróg żelaznych Warszawsko- Wie- 
deńskiej i Warszawsko- Bydgoskiej Gustaw Findeisen 
i Doktor Karol Strasburger, wyjechali na konferencje 
przedstawicieli dróg niemieckich, rossyjskich i francuz- 
kich, odbywające się obecnie w Kolonji i Brukselli. 

= (eny nafty, artykułu znacznej konsumcji, podno- 
szą się stopniowo i to dość znacznie. Przyczyna tej pod- 
ka jest podobno zmowa producentów pensylwań- 
skich. 

= Japoński Pełnomocny Minister Kowasse, przybył 
do Warszawy z Petersburga. 
„== W istniejących w Warszawie 259 fabrykach 
i zakładach przerhysłowych, w których pracowało 
9,974 robotników wyrobiono w ciągu roku 1875 towa» 
ru 1 mnych produktów na rs. 17,196,789. 

Z zestawienia okazuje się, że w roku sprawozdaw- 
czym, liczba fabryk i zakładów przemysłowych zmniej- 
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_duljusz Cezar jeszcze zdyszany, jeszcze ocierający 
pot kroplisty z wysokiego czoła, patrzącego dumnie 
na resztki uciekających niewdzięcznie włosów — nie 
mógł odpowiedzi sformułować należycie. 

an = owiedzże pan raz przecie — oburknęła się pani 

: +, 0% dwudziesto-kilko letnia brunetka, o wyrazi- | 

ie 2y, rozkazującym geście i namiętnych oczach. 
E- maA zdobędziesz się na dowcip, można umrzeć 
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sy; k e chodzi o dowcip — zawołał rozpacz- 
liwio Juljusz Cezar, bo go ubodła przymówka pani | 
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tość wytworzonych produktów powiększyła się ną 


549,729 rsr. 

To zwiększenie się produkcji przypisać należy roz- 
winięciu się u nas prawie wszystkich fabryk, jakoteż 
rozszerzeniu niektórych z nich. 

Największą wartość produkcyj, a mianowicie 
8,088,301, przypada na fabryki przerabiające mater- 
jały roślinne, z tych pierwsze miejsce zajmują: fabryki 
tytoniu 1,436,340, dystylarnie 1,812,580, browary 
1,436,346, piekarnie parowe jakoteż młyny i zwyczaj- 
ne piekarnie 1,082,740; później co do ilości produkcji 
następują fabryki powozów 255,850, stolarnie 155;480, 
fortepianów 136,000 i parowe piekarnie 120,000. 

Za fabrykami i zakładami tej gruppy, następują fa- 
bryki przerabiające produkty ziemne, których ogólna 
wartość dochodzi 5,097,932. 

Główniejsze z rzeczonych fabryk są fabryki maszyn 
i narzędzi rolniczych produkcji 2,787,650, fabryki wy- 
robów  platerowanych 505,174, fabryka gazowa 
290,608, wyrobów metalowych 257,922, fabryki pre- 
paratów chemicznych 256,010, druciane 204,249, ce- 
gielnie 112,000. 

Trzecią gruppę co do wysokości otrzymanych zy- 
sków przedstawiają fabryki przerabiające materjały 
zwierzęce. Produkcja tychże doszła do 3,223,856. 

Z tych pierwsze miejsce zajmują garbarnie, których 
produkcja dochodzi do 2,576,568, dalej fabryki świec 
i mydła 450,438, oraz fabryki sera 114,060, 

W r. 1875 przybyło w Warszawie fabryk w ogóle 
16, a mianowicie: 3 dystylarnie, 2 browary, 2 stolar- 
nie, 1 fabryka sera, 1 mydlarnia i t. d. W tych ostat- 
nich fabrykach pracowało 216 robotników, a wartość 
ich produkcyj równa się rs. 471,870. 

Ubyło zaś w tymże roku fabryk 24, w których pra- 
cowało 759 robotników; wartość produkcyj fabryk u- 
byłych przedstawiała summę rs. 595,240. 

Pomienione wyżej fabryki w ciągu roku zużyły na 
przeróbkę materjału za 4,757,421 rs. a zatem fabryki 
te otrzymały czystego dochodu rs. 3,610,761. 

Zwiększenie się to produkcji rzemieślniczej w ciągu 
r. 1875, w ogóle przypisać należy ciągłemu wzrosto- 
wi ludności, w skutek czego i coraz większych zapo- 
trzebowań produkcyj rzemieślniczej, jakoteż podroże- 
niu produkcyj surowych — lokali i t. p. 

Największy stosunkowo w r. 1875 dochód zyskali 
rzeźnicy (3,186,000 rs.), piekarze (909,792) młynarze, 
(610,600) szewcy (560,400) i krawcy (301,785 rsr.) 

Powyższe krótkie lecz o ile możności treściwe spra- 
wozdanie .z ruchu przemysłowego w naszem mieście 
w r. 1875 — daje świadectwo o coraz to pomyślniej- 
Szym z postępem czasu rozwoju tej gałęzi krajowego 
dobrobytu. 
= Trwające obecnie u Izraelitów „Święta Palm,“ 
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Leonowej, do której wzdychał zapamiętale i z pomi- 
nięciem wszelkiej tajemnicy. 

— Może się pies na wsi wściekł ? — ryknął z prze- 
strachem pan Chryzostom Wściubski, człek 50 lat, ku- 
lejący na nogę, ale przedstawiający wyższą tradycję 
młodzieńca ze wsi, który się nigdy nie starzeje. 

— Nie lękaj się dzielny rycerzu! — zawołałą nie- 
cierpliwie pani Leonowa, która zdawała się tu rej wo- 
dzić. ; 

— Któż się tu lęka, tylko że Julek wygląda tak 
zmęczony. 

— Ja umęczony? — przerwał gniewnie Juljusz 
Cezar, 

— Przestraszony chciałem powiedzieć... 

— Ja? przestraszony? mój drogi, odpowiadaj tylko 
za siebie. 

Zaśmieli się wszyscy, Juljusz Cezar jednak wiedząc 
czem przywróci spokojność i poważanie dla swojej oso- 
by, krzyknął jakby przez tubę: 

— Przyjechała przecudna kobieta karetą sześcio- 
konną! 

— (0? co? 

— Coza jedna? 

— Gdzie zajechała ? 

— Sama? 

— Jak się nazywa? 

— Aha! jacyście moi państwo ciekawi! 


— Mówże pan — prosiły damy chciwe nowin i plo- * 


Długość dnia godzin 10 minut 56. 
51. 


Dnia 29 Września (11 Października) 1876 r. 


Wa prowincji I w Cesar. 
stwie wynosi rocznie r. gr. 8, 
(w tem mieści się już opłata po- 
eziowa za przesyłkę r. 1 k. 90, 
eras za opakowanie i ekspedycję 
18. 1 kop. 80). | 
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Poniedziałek: S. Florentyna Biskupa. 
Wtorek: SS. Wiktora B. i. Florentyna M. 
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GENIE, 


kończą się w dniu pojutrzejszym. Dzień dzisiejszy ną: 
zywa się dniem uroczystym. Z powodu ukończenią 
pięcioksięgu, żydzi dosyć wesoło i głośno manifestują 
radość z tego powodu i bezzwłocznie rozpoczynają 
czytanie pisma świętego da capo. 

= Ze świata tonów! Zofja Menter—Popper jedyna 
dziś rywalka Annetty Essipoff, wraz z mężem swym. 


' wytrawnym wiolonczelistą ma wkrótce przybyć do War- 


szawy. — Adela Biidel, bawiąca w naszem mieście da 
się podobno słyszeć w Towarz. Muzycznem. — Sonatą 
Żeleńskiego wyjdzie wkrótce w Lipsku. —,,Duch Woje- 
wody“ Grossmana, jak się przekonywamy z pism nie- 
mieckich, dany będzie w operze komicznej wiedeń- 
skiej z wielką wystawą. Partję tytułową powierzono 
Pirkowi, śpiewakowi opery nadwornej, sopranową pa- 
ni Charles—Hirsch, nader wdzięcznej śpiewaczce i wy- 
trawnej aktorce zarazem. Tańce ułożone będą przez 
baletmistrza warszawskiego, libretto obrabia znany 
pisarz ludowy Langner. — Szwedzkie słowiki zapowia= 
dają się na niedzielę. Kwilić mają w Resursie Obywa- 
telskiej.—Baryton Reszke wystąpi w „Forza del desti- 
no“ na otwarcie Théâtre Italien w Paryżu. Przedsta+ 
wienie to ma być bardzo świetne. — Pani Teodozja. 
Friderici Jakowicka podpisała kontrakt na sezon zi+ 
mowy do opery w Weronie. 

= Niejednokrotnie zwracaliśmy uwagę w piśmie nā- 
szem na niewłaściwość dozwolenia chłopcom zabawy 
po aleach Saskiego ogrodu, w rozmaite gry i wypra= 
wiania gromadami harców, bez względu na spacerują= 
cą publiczność. 

Nie dalej jak wczoraj w południowej godzinie by- 
liśmy świadkami smutnego wypadku. Mały chłopczyk 
spokojnie powracał ze szkoły z tornistrem na plecach, 

W tem wpada na niego nagle rozbisurmaniona zgra- 
ja chłopaków pędząca aleą, i nim maleńki zdążył usu- 
nąć się z drogi, jeden z biegnących, tak silnie go po- 
trąca, że biedny chłopczyna pada, zalewa się krwią, 
i traci dwa zęby. 


W bliskości wypadku znajdujące się panie przybie-. 


gły z pomocą nieszczęśliwemu. Wartoby ażeby tego 
rodzaju swywole na przyszłość, w ogrodzie surowo 
wzbronionemi zostały. 
== W ostatnim zeszycie „Biljoteki Warszawskiej' 
zamieszczono pełną ciekawych szczegółów korrespon- 
dencję z Paryża, w której znajduje się przyczynek do 
biografji Trentowskiego. Oto poważny ten filozof .0- 
burzony raz wierszowaną herezyą znalezioną w jakimś 
sztambuchu, zaczynającą się od słów: „0 uwierz w sie- 
bie, a kończącą: uwierz w natchnienie, złożył ciężki 
rynsztunek i postanowił sam dosiąść Pegaza, aby od- 
powiedzieć na takie według niego bluźniercze rymy, 
wyskokiem swojej filozozji. 
I napisał sam wiersz, jedyny może 


w śwojem życiu, 


znaną, zaraźliwą epidemją. 

„z Mówże panie Juljuszu! — rzekła pani Leonowa, 
biorąc z lekka arcy-powabnym ruchem za rękaw ele- 
ganckiej marynarki Juljusza Cezara. f 

Reszta towarzystwa otoczyła ich wieńcem, zagra- 
dzając w ten sposób drogę innym gościom, którzy 
również o tej porze do promenady powszechnej mieli 
prawo. 

` — Wiem na pewno, bom patrzał na to swemi 
oczami. 

— Ale na co? 

— Na tuman kurzu wznoszący się od Szepielówki, 
koło której jak państwu wiadomo, właśnie się ubiera- 
łem, wyszedłszy z kąpieli. Tuman był tak niezwykły, 
że mnie coś odrazu tknęło i pędem pobiegłem na głów - 
ną szosę. Ledwom do niej dobiegł, gdy tuż pod mo- 
im nosem przejechała kareta poszóstna.... 

— Chyba poczwórna! — ; 

— Poszóstna mówię — a w niej: staruszka bardzo 
dystyngowana z młodą prześliczną panienką. - 

— Panienką czy mężatką? spytała zaciekawiona 
pani Jadwiga, 30-letnia blondynka i lubo mężatka, 
jednak tak jakby bez męża. i 

— Zdaje mi się, 0 ile się natem znam — rzekł bar- 
dzo poważnie Juljusz Cezar — że jest panienką. 

— Tak? szepnęła z westchnieniem pełnem ulgi, pani 
Jadwiga, 


tek, które w miejscowości tej stawały się powszechnie 
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odpowiedzi owemu p. X. w tymże samym sztambu- | dą, to jednakże zamiast ugasić powiększało płomienie. 


chu, chociaż tę. robotę nazwał „spacerem w kajda- 
nach“—nie można jej odmówić formy i zręczności, po 
której trudnoby było poznać pierwszą i jedyną probę 
jego rymopisarstwa. i 

Cały wiersz wraz ze szczegółami swego powstania, 
piiat niedawno na posiedzeniu Towarzystwa Literac- 

go w Paryżu, zasłużony nasz rytownik Antoni Ole- 
szezyński, który znał dobrze i wysoko oceniał Tren- 
towskiego. 

"= Juljan Horain donosi, iż w San Francisco 
(w Kalifornii) bawi obecnie znany w Warszawie lekarz, 
Dr Karol Benni, który udał się przed dwoma miesią- 
cami na filadelfijską wystawę. Dr Benni w czasie 
swego krótkiego w San Francisco pobytu, poznał się 
z całem miejscowem gremium lekarskiem i wziął na- 
wet udział w kilku ważnych konsultacjach. 


- Ach! w fabrykę się pomału 

wiat przemienia ideału... 

" Co stare idzie na kołek, przemysłowy wiek dziewię- 
tnasty zawsze czemś nowem, oryginalnem, dowcipnem 

obdarzy... 

` Matki nasze nie będą pracować drutami, sama na- 
wet pani Jowialska, odłożyłaby na bok wielkie mo- 
siężne okulary, gdyby jej pokazano jak to amerykań- 
ska maszyna pończosznicza wyrzuca parę pończoszek 
w przeciągu piętnastu minut! 

,. Mruknęłaby pewno staruszka z niedowierzaniem i 
powtórzyła swe sakramentalne „oj figle, figle —a tu 
tymczasem nie figiel żaden, jeno prawda czysta. 

- Skład maszyn tego rodzaju przy ulicy Miodowej 
mieszczący się, sprowadził wprost z Ameryki z Bick- 
ford, wielką ich kolekcję, mniemając słusznie iż staną 
się one wkrótce popularne i niemało pracującej płci 
żeńskiej zysku przysporzą. 

Maszyny bickfordzkie mają przedewszystkiem tę za- 
letę, iż można na nich wskutek zmiany cylindrów roz- 
maite wyroby wykonywać! Przez zastosowanie tak 
zwanego „gubienia'* da się na nich wyrobić wszystko 
od pończochy, kamaszy, począwszy, a skończywszy na 
kaftanikach, stanikach, pasach, frendzlach i t. d. 

. Bzybkość, jak się wyżej rzekło, jest zadziwiającą, 
nauka zaś trwa od dni trzech do tygodnia. Dowci- 
pniejsze indywiduum może się nawet w jednym dniu 
poznać z uproszczoną konstrukcją. 

` -Co zaś najkorzystniejsze iż prowadzenie roboty by- 
ńajmniej zdrowia nie nadweręża, jak to ma miejsce 
przy maszynach podłużnego systemu. 

. Krótko rzekłszy, maszyny te zdają, się mieć za sobą 
praktyczność—powinny więc rychło doczekać się eks- 
płoatacji. 

= W dniu wczorajszym część possesji przy ulicy 
"Trębackiej wprost Nowo-Senatorskiej, znajdowała się 
w płomieniach. 

` Nie były to płomienie pożaru tlącego z wnętrza i 
abejmującego wszystkie części palne budowli; ogień 
wczorajszy sprawiał wrażenie aparatu anti pożarowego 
kapitana szwedzkiego, który produkowano na Czystem. 
` Gromada ludzi skupiła się przed domem. Wszyscy 
widzieli przed sobą ogień: nikt jednak nie zawołał: 
„gore!* nikt nie wezwał poblizkiej straży; każdy bo- 
wiem w ogniu tym widział coś niezwykłego, niepoża- 
rowego. 

I w rzeczy samej nafta rozlana przed domem w dość 
obfitej ilości, została zapaloną przez porzuczoną za- 

a ezy też niedogaszony - papieros. Ogień wybu- 
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chni silnie. Ratunek ograniczył Się na gaszeniu wo- | 10-tej rano, odbędzie się w kościołku Instytutowym 
— A coza dystynkcja! — mówił kiwając głową p. — Przesadzasz panie Cezarze! — zawołała z gnie- 
Juljusz. wem pani Jadwiga. 


: — Zczegóżeś ją pan mógł poznać w karecie — szy- 
dziła pani Leonowa. 

— To się widzi od razu — a ja się na tem trochę 
znam. 

— On się ina tem zna! — wtrącił złośliwie pan 
Wściubski. 

Wieniec rozwinął się teraz na pojedyncze gruppy, 
ale go wnet związał Juljusz Cezar dalszemi słowy: 

— Nie wstydząc się, pogalopowałem za powozem 
i właśnie kiedy kamerdyner... 

— Kamerdyner? 
` — Dla czego kamerdyner? 

— Bo miał minę kamerdynera a nie zwyczajnego 
fagasa... Otóż kiedy kamerdyner uniósł na rękach 
wiotką jej postać... 

— Czyją? staruszki? —drwił Wściubski. 

z Postać jej wnuczki — poprawił z zimną krwią 
Juliusz Cezar — stanąłem znowu tuż obok, patrząc się 
z takiem uwielbieniem, że mi widocznie obie kobiety 
BOU AE ciekawość. 

y weszły do sieni, a stanęł ha iem“ 
to najdroższy hotel) ak jest ORC Ror 
lọ jeszcze znoszeniu kuftr -wieci ń 
stwo wiełeich było? suftów, a wiecie pań- 
i: Oztery. 
— Sześć. ; 
— (śm dużych, nie licząc kilka małych. 


Chryzostoma Wściubskiego. dwie przehulał w ciągu trzech lat, niepomału się dzi- 


Gdy wreszcie cały materjał naftowy rozlany na ulicy 
spalił się, ogień zgasł, a dom żadnemu skutkiem tego 
nie uległ szwankowi. 

—= Że szewctwo jest jednem z najpopularniejszych 
od dawna rzemiosł, dowodzi stosunek miejscowości do 
liczby rzemieślników. Wieluń np. miasto powiatowe 
liczy majstrów szewckich czterdziestu i trzech! 

= Szacunek kamieniom! cześć marmurom ispi- 
Żom.... 

Kopernik thorwaldsenowski, który może być słusz- 
nie ozdobą naszego miasta, w dziwnem dziś opusz- 
czeniu! 

Trudno pojąć dla czego w tym właśnie najcelniej- 
szym punkcie Krakowskiego-Przedmieścia, usadowili 
się przewoźnicy ze swemi pociągami, zanieczyszczając 
pospołu z dorożkarstwem cały ten placyk? 

Dlaczego posąg wzniesiony na cześć tego co „wstrzy- 
mał słońce a wzruszył ziemię“, ma być zasłonięty tem 
wszystkiem, co szpetne? 

Czyż przed największym świata astronomem nie mo- 
gą ustąpić dorożkarze i przewoźnicy warszawscy ? 

Oni przecież mogą sobie gdzieindziej znaleźć wygo- 
dny kącik, a spiżowy Mikołaj stać musi tam gdzie go 
postawiono! 

Więc miejsca, powietrza, wielkiemu! 

= Posiedzenie Sekcji -Czytelni bezpłatnych pod 
Opieką Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności 
zostających, odbędzie się w dniu 14-go października 
r. b. w sobotę o godzinie 7-ej po południu w sali po- 
siedzeń tegoż Towarzystwa. 

= Pierwsze przedstawienie komedji Zygmunta Sar- 
neckiego „„Dworacy niedoli** nastąpi w piątek. 

= Dzisiejszy dalszy ciąg Kurjera mieści między in- 
nemi Dział urzędowy — tudzież Sprawozdanie zeszło- 
tygodniowe Domu handlowego M. Baranowski i Spół- 
ka etc. 

— Otrzymaliśmy dziś z Petersburga list następują- 
cy, który pozwalamy sobie powtórzyć: „Panie Reda- 
ktorze! Wyczytawszy w numerze 220 twego szanow- 
nego pisma wzmiankę, że dwudziestu pięciu uczniów 
będzie musiało dla braku wpisu opuścić szkoły, po- 
śpieszam przesłać przy niniejszem przekaz na vs. EEB<D, 
które upraszam użyć na ten cal. Najlepsi uczniowie 
mają pierwszeństwo. —Z prawdziwym szacunkiem //, 
Wawelberg, Dar ten hojny przyjęliśmy z wdzięczno: 
ścią, dziękując gorąco szanownemn ofiarodawcy za 
podanie pomocy ubogiej a żądnej światła młodzi, Dzięki 
mu raz jeszcze! 

— W smutną rocznicę skonu żony mojej Heleny 
z Pfanhauserów Rittendorf, składam w Redakcji „Ku- 
rjera Warszawskiego“ rs. 15 na wpis dla niezamożnych 
uczniów Gimnazjum. 


+ Jutro będzie odprawiona Msza Święta o godzi- 
nie 9tej z rana, za duszę Ś. p. Maksymiljana de Vidal, 
b. Referendarza b. Rady Stanu w Królestwie Polskiem; 
na którą to pozostała Bratowa z Synowcami zaprasza. 

| Jutro, t.j. we czwartek, w dzień imienin ś. p. 
Maksymiljana Miedzielskiego, b. Radcy i Naczelnika 
Wydziału b. Dyrekcji Ubezpieczeń, odbędzie się ża- 
łobna Wotywa w kościele Sgo Józefa Oblubieńca, na 
Krakowskiem: Przedmieściu, o godzinie 101/,; na któ- 
rą pozostała wdowa wraz z dziećmi, zaprasza Kre- 
wnych, Przyjaciół i Znajomych. —17,820— 

t W dniu 13-tym b. m., to jest w piątek o godzinie 


— A choćby było i tak, czyż to ma przemawiać na 
jej korzyść?— dodała pani Leonna—w dzisiejszych cięż- 
kich czasach, gdzie kobieta jak najmniej wydawać po- 
winna na te fatałaszki... 

— Gdzie przedewszystkiem nie o ilość chodzi ale 
o gust — dokończyła pani Jadwiga, która przyjechała 
z sześcioma kuframi, a ubierała się u pierwszej i jedynej 
modniarki w Tarnowie. 

— Mówcie państwo co cheecie, ale kobiety te sta- 
nowią niezwykły fenomen i zrobią u nas niemały 
przewrót! 

— Co pan rozumiesz pod tym wyrazem? — spytała 
despotycznie pani Leonowa, mierząc Cezara tak po- 
gardliwym wzrokiem, że temu od razu język zeszty- 
wniał. Í 

— Dziwny masz pan sposób wyrażania się. 

P. Wściubski korzystając z klęski rywala szepnął 
zdradziecko: 

— Cezarek chciał niby dać paniom do zrozumienia, 
że przy nowej gwieździe dawne pobledną. 

— Nie miałyśmy pretensji uchodzić za gwiaz- 
dy!— zaprotestowała pani Kok, piegowata czterdziesto- 
latka i matka pięciorga dobrze wypasionych dzie- 
ciaków. 

— Awkażdym razie nie chciałyśmy przyświecać 
panu—zdruzgotała go pani Leonowa, biorąc pod rękę 
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rszawskiego Towarzystwa Dobroczynności, żałobn 
Nabożeństwo za spokój duszy ś. p. Stefana Neybam, 
niegdy Członka tej Instytucji. 

+ W piątek, to jest dnia 18-go b. m., jako w dzień 
imienin $. p. Edwarda Drac, odprawione będzie w ko» 
ściele Przemienienia Pańskiego, przy ulicy Miodowej, 
o godzinie w pół do jedenastej z rana. Nabożeństwo ża» 
łobne, na które pozostała żona wraz z córką, zapraszą 
Krewnych i Przyjaciół zmarłego. —10,3386— 

+ W dniu 13 b. m. o godzinie 8*/, z rana w kaplicy 
literackiej, przy kościele Ś-go Jana, jako w drugą rocz- 
nicę śmierci ś. p. Jana-Nepomucena Dyament b. archi. 
wisty akt po pruskich, odbędzie się Nabożeństwo ża- 
bne, na które pozostała wdowa wraz z dziećmi zapra- 
sza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych. —17,873— 

t $. p. Józef Czudowski, uczeń Szkoły Realnej, 
przeżywszy lat piętnaście, po krótkiej lecz ciężkiej 
chorobie, opatrzony ŚŚ. Sakramentami, w dniu 10-tym 
b.m. ir. zasnął snem wiecznym.- Stróskana matka 
zaprasza Znajomych i Kolegów do kościoła parafialne- 
go Narodzenia Najświętszej Marji Panny na Lesznie, 
w dniu 12-tym b. m., to jest we czwartek o godzinie 
9'/, na żałobne Nabożeństwo, i tegoż. dnia o godzinie 
4-tej po południu na cmentarz Powązkowski. 

+ Juljusz Ludwik Romanowski, Urzędnik Towarzy- 
stwa Kredytowego Ziemskiego, po długiej i ciężkiej 
chorobie, przeżywszy lat 45, zmarł w dniu 9-go b. m. 
Pogrążona w smutku żona wraz z-dziećmi i rodzicami, 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Kolegów zmarłego, 
na żałobne Nabożeństwo w kościele Świętego Krzyża 
w dniu 12 b. m., t.j. we czwartek, o godzinie 10tej 
z rana, a następnie w tymże dniu i z tegoż kościoła, 
o godzinie 4tej po południu, na wyprowadzenie zwłok 
na cmentarz powązkowski odbyć się mające. 

+ Dnia 10-go października r. b. po długiej i ciężkiej 
chorobie, przeżywszy lat 65, rozstął się z tym światem 
$. p. Kaźmierz Władysław Bandtkie Stężyńsii, Obywa- 
tel miasta Warszawy. - Pozostała po nim wdowa wraz | 
z synami i córką, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Zna- 
jomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 12-tym b. m., | 
to jest we czwartek o godzinie 4-tej po południu z ko- 
ścioła Kwangelicko-Augsburskiego, przy ulicy Królęw-= 
skiej, na cmentarz tegoż wyznania. —11,880— 

* W dniu 9-tym października r. b. po ciężkiej sła- 
bości zmarł Kazimierz Woszczyński czeladnik siodlar= 
ski, przeżywszy lat 45. Kksportacja zwłok odbędzie sią 
w dniu 12 b. m. o godzinie 2-ej z południa z kaplicy 
szpitala Kwangielickiego, przy ulicy Mylnej, na cmon- 
tarz Powązkowski, na którą Przyjaciół i Kolegów 
zmarłego zaprasza się. —1k,306— i 

+ W dniu 20 września r. b. w mieście Grodnie zmarł 
po krótkiej lecz ciężkiej słabości $. p. Ludwik Hlebo- 
wicz, Lekarz powiatu Sokólskiego Gubernji Grodzień- 
skiej, niegdy uczeń Akademji medycznej Petersburg- 
skiej, którą chlubnie ukończył z stopniem Akuszera. 
Żył lat 39. Osierocił skonem swoim niepocieszoną po 
tak dotkliwej stracie żonę Julję z Wagów, oraz drobne 
dziatki. Ś. p. Ludwik szlachetnem postępowaniem 
umiał sobie zjednać wielu przyjaciół, i dla tego śmierć 
jego wywołała powszechny żal. Wieczny pokój jego 
duszy.—W dniu 13 b. m., to jest w piątek, o godzi- 
nie 91, z rana, w kościele parafjalnym na Pradze 
odprawi się za duszę $. p. Ludwika Wotywa żałobna. 

+ Składam niniejszem me najserdeczniejsze podzię- 
kowania Szanownemu Pastorowi Manitius oraz wszyst- 
kim łaskawym kolegom i przyjacicłom, którzy w d. 10 


s 
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W tem muzyka kąpielowa złożona z czterech trąb, 
dwóch skrzypiec, jednych basów i jednego kotła, grać 
zaczęła. 5 i. 

Panny młodsze rozbiegły się żywo chichotając inu- 
cąc walca „Il Baccio“, którego właśnie orkiestra ta 
wyborowa, grała po raz pierwszy jako najświeższą i 
najmodniejszą nowość. 7 

Juliusz Cezar został osamotniony jak grusza w czy- , 
stem polu. Zwiesił głowę ku ziemi melancholijnie, 
dziwiącsię niestałości rzeczy ludzkich, lecz naglezgrzy- 
tnął zębami (cztery miał wstawione) si wyciągając ro- 
kę po Szekspirowsku, pomruknął : z 
| — Chyba capem byłbym, gdybym się na tobie 0- 
| krutna nie zemścił! 

2. Popłoch rośnie. p 

W hotelu „pod gołębiem,“ w głównej sali restaura- 
cyjnej, siedziało przy wielkiem stole grono z kilkunstu 
mężczyzn złożone, zapijając szampana. Szampan był 
tu bardzo drogi—dla tego sprawiał tem większą przy- 
jemność,—i był szkodliwym przy piciw wód mineral- 
nych, -dla tego jako owoc zakazany, smakował nad- 
zwyczajnie. Cena nie zwykła i zakaz, toż to dla nas 
dwie największe ponęty, a dla Mikcia Koperowicza, 
który właśnie w tej chwili powstaje z toastem, wygó- | 
rowana cena stanowi jedyny i najniezawodniejszy do: 
wód wartości wszelakiej rzeczy. Í 

Mikcio Koperowicz przyjechał tu z dalekiego Podo- 
la; jest posiadaczem jednej jeszcze sporej wioski, bo 


b. m. raczyli oddać osłatnią usługę mężowi Iiojemtt 
6,p. Wilhelmowi Augustowi Dette. Anna Dette. 
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Wiadomości Polityczne. 


Położenie ciągle jednakowe. Usiłowania w celu 
przywrócenia pokoju na półwyspie Bałkańskim do- 
tychczas równie niedostatecznemi okazująsię jak i sta- 
rania o ustalenie jedności między mocarstwami. Ta 
ostatnia okoliczność oddziaływa na pierwszą i utrudnia 
sprawę uspokojenia nieszczęśliwych krain. Obok różni- 

„cy nieuniknionej, którąby czysto umysłową nazwać 
wożna, a zasadzającej się na tem, że nie wszystkie 
państwa jednakowo zapatrują się na formy stałeiśrod- 
ki pomocnicze urządzenia stosunków na Wschodzie, 
obok tej różnicy występuje różnica interesów daleko 
od niej głębsza, żywsza, niebezpieczniejsza. Mocar- 
stwa nietylko zapatrują się niejednakowo, ale i chcą 
rzeczy niejednakowych w miarę tego, jak im osobisty 
interes nakazuje mniej lub więcej żądać, Gdyby mię- 
dzy mocarstwami, między wszystkiemi, które traktat 
pawyzki do działania powołał, istniało dobre porozu- 
mienie, — mniejby znaczył upór turecki lub gorączka 
Serbska i Europa cała nie pozwoliłaby nad sobą prze- 
wodzić ani Wielkiemu Wezyrowi, ani mężom stanu 
w Białogrodzie. To ślimaczenie się działań dyploma- 
tycznych z jawnym urąganiem dyplomacji europejskiej 
samo jedno starczyłoby za dowód, że w Europie niema 
zgody, że Europa szarpana jest tajemnemi zawiściami 
i żądzami — i że długo zbierający się wybuch prędzej 
lub później w zakresie kwestji wschodniej nastąpić 
musi. 

Nikt na pewne wiedzieć niemoże co mianowicie te- 
raz na porządku dziennym działalności dyplomatycz- 

~ nej się znajduje. Posłannictwo generała Sumarokowa 
rozbudziło wielką ciekawość, ale zwierzenia się do- 
tychczasowe mężów stanu, wcale ciekawości tej nawet 
w drobnej części nie zespokoiły. Okólnik księcia Gor- 
czakowa itakiż okólnik hr. Andrassego nic o samej 
treści posłannictwa nie mówią. Niektóre dzienniki 
wiedeńskie, podając za treść posłannictwa to konfe- 
tencje, to zajęcie, to reformy stałe dla prowincyj sło- 
wiańskich — zaręczają, że Austuja przystała na żąda- 
nie Rossji. Wszystko to są domysły, tylko namaey- 

2 wanie i rzeczywistości nikt nie zna. Robota cała 
jeszcze w biegu i po dokonaniu się swojem dopiero 
przed oczy dziennikarstwa wystąpi. W każdym razie 
jest to robota ważna i jeżeli z niej zamierzony skutek 
wyniknie, najpierwszym skuteczności tej objawem bę- 
dzie wyparowanie inicjatywy angielskiej i zastąpienie 
jej przez austryjacko-rossyjską. Anglia o tem wie- 
dzieć powinna. 

Przyjazd generała Ignatjewa do Stambułu (spodzie- 
wano siętam generała w dniu onegdajszym), otwo- 
rzyćby już powinien nową epokę działania dyploma- 
tycznego na Portę. Według pegłosek ma ambasador 
przedstawić Porcie do przyjęcia punkta memorjału 
berlińskiego; gdyby się na nie Porta nie zgodziła, ge- 
nerał Ignatjew zażądałby bezzwłocznie paszportów. 
Memoxjał berliński nie wydaje nam się już dzisiaj wy- 
starczającym: nie sądzimy, aby na nim dyplomacja 
poprzestała: toć propozycje angielskie (o ile się zna- 
my), daleko już wyraźniejszemi od punktów memorja- 
łu. Końcowe tylko oświadczenie ułożone w maju 
w Berlinie, samo jedno wyższość pod względem stanow- 
czości nad propozycjami angielskiemi posiada, 


cenia za broń, to zdaje nam się, że przedmiotem no- 
wych zabiegów w Stambule, będzie 19 żądanie zawie- 
szenia broni kategoryczne, jednocześnie i w Białogro- 
dzie poparte, 29 żądanie wyraźnego zobowiązania się 
Porty w protokule umyślnym do nadania pewnych 
okreslonych tnstytucyj prowincjom słowiańskim, 8% 
zwołanie konferencji, bez których oczywiście ani pro- 
tokół ów, ani nawet sam akt do skutku dojść nie mógł. 
Porta opiera się dopóty, dopóki nie zobaczy, że Anglja 
została odosobnioną, albo też przeciągnięta — co 
w skutkach jedno znaczy. Na wojnę z Europą, na 
egzekucję wojskową nie odważy się Porta, pomimo ca- 
łej uległości dla fanatyzmu muzułmańskiego. Właśnie 
przez tę uległość opiera się ona dotychczas; odrzuca 
propozycje nawet angielskie, aby dać zadość uczynie- 
nie muzułmaństwu. Ale ten opór ma być tylko środ- 
kiem do wywołania nacisku większego, pod którym 
wolno już będzie W. Wezyrowi ustąpić. Ten nacisk 
będzie dla Porty coś jak vis grata. 

Otóż sądzimy, że chwila obecna jest właśnie stoso: 
wną dla wywarcia podobnego miłego gwałluizamknię- 
cia ust muzułmaństwu. Z chwili tej stara się korzy- 
stać dyplomacja angielska i najprawdopodobniej na 
owem posłuchaniu, jakie miał Elliot u sułtana w dniu 
7 b. m. mówiono nie tylko o rzeziach bulgarskich, ale 
także i o środkach groźniejsze wypadki uprzedzić zdol- 
nych, czyli o przyjęciu propozycji angielskich, które 
raz już odrzucone, teraz jeszcze może przyjętymi być- 
by mogły z ogólnem zadowoleniem. Przyjazd genera* 
ła Ignatjewa możliwość tę o wiele zmniejszył. Gdyby 
Porta na osobne przyrzeczenie i poręczenie ulepszeń 
dla chrześcijan zgodziła się przed przyjazdem mogłaby 
się jeszcze od żądań bardziej stanowczych, od zawikłań 
cięższych uchronić. 

Opór Porty dotychczasowy wytłomaczyć można tylko 
temi dwoma względami: nieśmiałości wobec muzuł-- 
maństwa i ufności w niezgodę Europy, w niemożność 
jej wydania z siebie postanowień, któreby już W. We- 
zyrowi i Sułtanowi nóż na gardle położyły. Poza temi 
dwiema okolicznościami opór jest nierozumnym, rów- 
nie jak nierozumñym było postawienie owych szesciu 
punktów, które nie miały nawet tego skutku, żeby 
rozdwoiły dyplomację europejską, były bowiem tak 
wygórowane, że ich żadne państwo na chwilę nawet 
w obronę wziąść nie chciało. Turcja wybić sobie musi 
z głowy swoją wielkopaństwowość, musi się zrzec 
ambicji niezasiadania przy jednym stole pospołu z wa- 
zalami swymi musi się poniżyć i upokorzyć, jeżeli chce 
aby Europa od wojny i rozbioru ją uchroniła. Niema 
na to już żadnego ratunku. Trzeba było od Selima III 
kiedy się pierwsza myśl porządku europejskiego poja- 
wiła, — nie tracić czasu, intelligencji, woli, sił mate- 
rjalnych i pieniędzy — na bezład i gwałt, ale iść wy- 
trwale za Europą i przejmować stopniowo ład pań- 
stwowy i miałoby się dziś wszechmoc państwową, 
mogłoby się całowładności swej wobec wazali i dyplo- 
macji bronić. "Dziś pycha czy duma państwowa — to 
już posterunek stracony dla Porty. 


w 


B Zucać śmieli. 
— Jakto?>—mawiał — proszę mi pokazać drugiego, 
tóryby tak nosem nie wyjrzał nigdzie za granicę jakja, 


4 mimo to wśród tak opłakanych naszych rolniczych | 


stosunków, trzymał się jeszcze na jednej wsi, nie wyle- 
Gawszy z niej pędem jak z procy! Prawdę zaś powie- 


14 tak jak mówił nigdy nie był za granicą, ale nawet 
W kraju nieodznaczył się żadnym takim zbytkiem, któ- 
tryby sławę jego rozniósł szeroko. 

Jedynym jego przesądem było to, że niecierpiał ku- 
Pować tego co było tanie, ale nigdy się nie zawahał 
ami sekundy, gdy mu cenę pedano słoną. Poczciwi 
brzeto ludziska znając go z tej słabostki, i przez ustęp- 
stwo dla niego, naznaczali mu ceny pokaźne a okrągłe. 
Mikcio lubił też płacić po królewsku za usługi osobi- 
ste, drobnej monety nie ażywając nigdy. 

Zawsze w kamizelce nosił złoto, a za najmniejszy 
i unekk” kazał sobie podawać rachunki na piśmie. 
Ę dy przyjechał do miasteczka poblizkiego dóbr swo- 
wat i załatwienia różnych intereresów, zajeżdżał 
kie NY winiarni. Ztamtąd słał posłańców na wszyst- 
O a Wieczorem gdy agentom tym wypłacił sa: 
zajutrz ne spożywał wieczerzę z przyjaciołmi, a na- 
ABREU z przywiezionych pieniędzy mało co z0- 

210, Jednak interesa załatwiał, meże trochę po-pań- 
sku ale prędko. í 


Znaczne też były koszta jego konkurencji w okolicy. 


Im później Turcja pokój zawizć, tem gorzej bg- : 
dzie dla niej. Trudności nowe gromadzą się Z każdą 
chwilą nową: im dalej w las, tem więcej drzew. Jeżeli. 
przyjdzie do zajęcia zbrojnego Bośnii i Bulgarji— nie - 
będzie już można nie przyjąć wojny z całą połową 
Europy. Zajęcie to będzie tylko wojny początkiem. 


TELEGRAMY. 


Warszawa dnia 11-go października, 

Londyn 10-go. — Dzienniki tutejsze rozpowszechni- 
ły list Gladston'a, w którym tenże ponownie oświadcza 
się przeciw polityce Rządu zmienionej wprawdzie co 
do formy, jednakowoż nie co do celu; rozbiera nieko- 
rzystnie wnioski lorda Derby, dopuszczające rozmaite 
domysły i wytłomaczenia, obstaje przy zwołaniu par- 
lamentu, gdyż Rząd nie dziala zgodnie 2 narodem 
i uważa zaprowadzenie samorządu w Bośnii i Bulgarji, : 
jako konieczne dla zapobieżenia ponowieniu się zawi- 
chrzeń. 

Konstantynopol 10-g0. — Tutejsza „Agencja Ha- 
vasa“ donosi: Porta zaufawszy zamiarom mocarstw 
prawdopodobnie zgodzi się na jedno-miesięczne zawie: 
szenie broni, zgodnie przez wszystkie mocarstwa wy- 
magane. od 

Konstantynopol 10-g0.— „Agencja Havasa* donosi: 
Dzisiaj na nadzwyczajnem posiedzeniu Rady ministe- 
rjalnej postanowionono zezwolić na zawarcie sześcio- 
miesięcznego rozejmu, aż po koniec marca roku przy- 
szłego. To postanowienie, jako też warunki zawiesze- 
nia broni mają być jutro osobnym cyrkularzem przed- 
stawione mocarstwom. Porta dołoży starań do rychłe- 
go zaprowadzenia nowych reform. K 

Zemlin 10-g0.—Walka pod Jankową Klisurą w dniu 
7:ym b. m. trwała dzień cały; Serbami dowodził 
Łazarz Ozolak-Anticz, w ataku na bagnety rozpędził 
Turków po silnej obronie i wyparł ich z wszystkich. 
pozycyj, zająwsze także wioski w dolinie Toplicy opu- 
szczone przez nieprzyjaciela. Zabrane miejscowości 
jak Czukale, Musacze, Geirguri, Raszyca, Sdoczewo 
i Włlakinia obwarowują Serbowie. Nad wieczó- 
rem zajęto także Kurszumlę. Wojska serbskie 
stoją w odległości sześciu mił na terrytorjaum turec-- 
kiem; zdobyły one wiele broni i amunicji. Straty obu- 
stronne Są znaczne. p 

Zemlin, 10 g0.—W kołach dyplomatycznych, krąż 
wiadomość, jakoby konsulowie Anglji i Francji, otrzy- 
mali doniesienie, że Porta nie byłaby nieprzychylną. . 
zawarciu sześciomiesięcznego zawieszenia broni. W ko- 
łach serbskich uważają tę wiadomość za bardzo wąt- 
pliwą. Wczoraj krążyła tu pogłoska, jakoby Risticz 
chciał się podać do dymisji, ale to przesilenie zosta- 
ło już prawie usunięte. sA 

Dubrownik 10-g0. — (Z Grachowa). Turcy zajęli ` 
dwa szańce czarnogórskie, jednakowoż zmuszeni byli 
je opuścić.  Muktar pasza obwarowany stoi w pobliżu. 
Kłobuka na górach Kosmaisu. Z Daniłogrodu dono- 
szą: Derwisz pasza przekroczył granicę Czarnogórza 
pod Spuszem, zajął w dniu 8 b. m. wzgórza Wysoczy- 
cy utrzymując silny ogień działowy przeciw Martini- 
czowi. 


SZARADA. 


Tam gdzie jest pierwsze, zawsze jest przyczyna, 
Drugi nam znowu buty przypomina; 

Cały przeszkodom podwednym urąga, 

Ciągnie po wodzie, lub z pod niej wyciąga. 
(Znaczenie zeszłej szarady Kassa). 


b 


ej p ak z prc ] | nie bawił wX. dla rozrywki (była to właśnie pora 
"uzlawszy, Mikcio stracił nie nie używszy, bo nie tylko, | 


żniw) i dla... pani Leonowej, którą poznał przed dwoma 
laty w przejeździe przez Berdyczów. Planów małżeń- 
skich nie miał wcałe, chyba gdyby się co trafiło „po 
drodze,“ ale kochliwym był srodze, bo gorejąc dla pa- 
ni Leonowej umizgał się równocześnie do pani Jadwigi 
i do panny Permutowiczównej, sawantki i literatki, 
jak chodziły głuche na około szepty. 

Obok niego rozparł się po amerykańsku, z nogami 


| na drugim stołku, hrabia Zeno Zakwaśnicki, o którym 


mówiono, że tytułem pokrywa niedostatki fortuny, cze- 
go dziad jego uczynić jeszcze nie byłby w stanie, bo | 
dopiero ojciec Zenona mianowany został raz przez | 
omyłkę przez: ochmistrza dworu „hrabią. * On też 
przekazał tytuł ten tak cudownie zdobyty swemu sy- 
nowi wraz z wio$zczyną, na której sam żyd arendarz 
intabulowany był na większą część wartości, wsi. 

Tuż przy brabi młodzieniec 30-letni, blady, piego- 
waty z brodą i faworytami rudemi, z włosami ufryzo- 
wanemi i przedzielonemi na środku, uderzał w stół 


„nożykiem i-.nucił.z cicha: „Jedź. na Kreto.“ Mało je- 


dnak zważał na ogólną rozmowę, oddając się ponurym 
myślom. Zwał się Zygmunt Biegłowski a przyjechał í 


także z Podola, gdzie trzymał wieś dzierżawą, co je- 


dnak inaczej przedstawiał mówiąc: „Trzymam, tam ja- 
kiś spory klucz dzierżawą.“ 2 
Obok tych osób głównych, inni byli tylko garnirun= 
kiem zwykłym przy każdej kawalerskiej uczcie. Byli 
to albo młodzieniaszkowie, nabierający tu poloru, 
kształcący się w koniecznej na przyszłość swobodzie 
ruchów i obfitości anegdotek, lub szpakowaci adjutan- 
ci, „złamani zawodami,* bo zgrani w karty w wiośnie 
swego życia w taki sposób, że się już nigdy potem ode- 
grać nie mogli. Zrezygnowani, odgrywali odtąd zawsze 
role adjutantów, powierników, doradców, dostając za 
to dyskretną pożyczkę, częsty obiad lub śniadanko. 
Potulni, uśmiechnięci zawsze serdecznie i czule, łago- * 
dni że ich przyłożyć do rany, odzywali się tylko wtedy 
gdy trzeba było przywtórzyć jakiejś bladze. jednego 
z hojnych przyjaciół, lub spełnić delikatnej natury po- 
słannictwo. Każdy z nich pił zą czterech, jadł za sze- 
ściu, palił cygara nie swoje za dwudziestu. W tej 
chwili, ledwo Mikcio skończył toast na cześć pięknych ` 
dam, gdy wszedł szef poczciwych adjutantów, znany 
nam już Chryzostom Wściubski. Pan Chryzostom ró- 
żnił się tem tylko od swoich kolegów, że posiadając | 
grosik zaoszczędzony, odzywał się częściej i dobitniej, * 
radził bardziej stanowczo, podkochiwał się nawet na 
własną rękę, słowem dawał dowody tej odwagi cywil- - 
nej, której koledzy jego zrzekli się już oddawna. 
(Dalszy ciąg nastapi.) 


+ «m 


„= Nadbytem ballotowaniu w Resursie Kupiec- 
kiej wd. 7 października r. b. następujący kandydaci 
na Członków Towarzystwa Resursy Kupieckiej jedno- 
mmyślnością głosów przyjęci zostali: 1) Bogusławski 
Kazimierz, 2) Ciechomski Wojciech, 3) Dziekoński 
Albin, 4) Gałuszko Franciszek, 5) Gościcki Feliks, 
6) Jelenkowski Juljusz, 7) Karnicki Jan, Senator, 
8) Kozakowski Józef, 9) Leszczewski Franciszek, 
10) Mielęcki Ludwik, 11) Neuman Hugo, 12) Plą- 
skowski Włodzimierz, 18) Puciatycki Teodor, 14) Rot- 
wand Stanisław, 15) Spiess Stefan, 16) Szczuka Ar- 
thas, 17) Werner Bronisław. 


— Przechodząc ulicą Nowo-Senatorską, zwróciliśmy 
naszą uwagę w Składzie Sukna J. NOWAKOWSKIEGO, 
najszczególniejszego rodzaju materjał zwany Montene- 
gro odznaczający się lekkością, miękkością i grubością 
oraz Chusteczki jedwabne i Krawaty męzkie Paryzkie 
najświeższych i eleganckich fasonów. 


— Edward Grzędziński, Magister Prawa i Admini- 
stracji, Komornik przy Sądzie Okręgowym Warszaw- 
skim 5go Rewiru, przeniósł swą Kancellatję na ulicę 
Żórawią pod Nr 16. Załatwia czynności w Warsza- 
wie w Cyrkułach: 9tym Łazienkowskim, 10tym No- 
wego->wiatu i w powiecie Nowomińskim, a nadto mo- 
że załańwiać czynności w powiatach Grójeckim i Gór- 
no-F.alwaryjskim. (1—2) —17,246-— 


— Aleksander Owierczakiewicz, b. p. o. Assessora 
Trybunału Cywilnego w Warszawie, mianowany Nota- 
rjuszem w Warszawie, otworzył Kancellarję przy ulicy 
Miodowej (róg Długiej), w domu pod Nr 489 lit: D. 
(17 nowym). (1—3) —17,367— 


„ BĘ Doktor J. Diehl,- przeniósł mieszkanie na ulicę 
Ząbią Nr 7, (róg placu bankowego). Przyjmuje cho- 
rych z rana od mej do 9tej, po południu od 3ciej do 
tej: (2—6) —17,055— 


m— Dr, Władysław Belkie, Ordynator Kliniki chorób 
weńerycznych 1 skórnych przy szpitalu Ś-go Łazarza. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 10, : Przyjmuje chorych 
0d.4—6 po pohidniu. 2—6 —17,040 

— Zakład Gimnastyki S. Zewalda, ulica Chmielna 
Nr 9. Lekcje codzien. 4—6—16964 — 


—P. Emilja Penkala , powróciła w tych dniach z Pa- 


ryża wraz z nowościami na nadchodzący sezon.— 17368 


— Zakład mój KROJU i SZYCIA z ulicy Aleksan- 
drja Nr 14 pr zeniosłam tymczasowo na ulicę WIDOK 
Nr 16, o czem mam honor zawiadomić Sz. Panie, jak 
również, że Wykłady v mnie codziennie sie odbywają 
i w każdym. czasie ne, takowe Panie zapisać się mogą. 

Przyjęte do Kroji Suknie lub inne ubrania fastry- 
gują się na pocze'xaniu.—Z szacunkiem M. Htenne. 


. 


Żądany jest kapital 


gd rs. 4000 do 7000 rs. 


na pierwszy numer hypoteki miejskiej w Warszawie, oraz 
do sprzedania Dom w środku miasta na dogodnych wa- 
4 3 runkach. 
Wiadomość Krakowskie-Przedmieście Nr 67 nowy, pierw- 
sze piętro od frontu, ze schodów na prawo od 4 do 7-go 
w niedzielę i święto do 12 rano. 4— — 16137 — 


Jest do sprzedania 


-~ KOLONIA 


we wsi Chetomowie, trzy wiorsty za Jabłonną, a dwie od sta- 
cji drogi żelaznej Nadwiślańskiej położona, obejmująca 28 
dzies. (56 mórg) gruntu ornego, miary nowopolskiej. Dom 
mieszkalny o 4 ch izbach, stodoła e 2-ch klepiskach stajnia 
i obora. Pastwiska dowolne i drzewa zbieraniny fur 20 wla- 
sach Dominjalnych. Wiadomość u W. Markowskiego Regen- 
ta, ulica Miodowa, Nr 15/489e. 3—3 — 17332 
W Sklepach 


Stowarzyszenia Spożywczego 


MERKURY" 


przyjmują się zamówienia ną Kartofle z dóbr 


RŁOSKÓ W. 


Każdy worek opieezętowany. Waga korea 255 funtów. 
1—0 — 17297 — 


_ Lekeje Rysunku i Malarstwa 


i U Hrabiny Marji Łubieńskiej, 

joeznie się wjej mieszkaniu przy ulicy Król iej Nr 

w Poniedzialek dnia 9 b. m pod OSRIR ne i 
1—3 — 17340 


W Drukarni „„Kurjera Warszawskiego.* Plac Teatralny Nr 4/3 (nowy 5)— 


Redaktor Waszław Szymanowski, 
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5—6 — 14530 — 


ZAKLAD FOTOGRAFICZNY 
B. MARION, 
Zabia Nr 4. 
Uprasza osoby fotografujące się w nim, aby raezyły przy- 
bywać najwyżej do godziny 8-ciej po pełudniu, gayi przy 
obeenie skracających się dniach światło do tej tylko godzi- 
ny najodpowiedniejsze. 1—3 — 17349 — 


TOWARZYSTWO 


Fabryki Papier Ozer 


Ma honor zawiadomić, że przyjmuje zamówienia na wszel- 
kie gatunki papieru i posiada na składzie w znacznej ilości 
Papier kaneellaryjny w rozmaitych gatunkach. ę 
Dyrekcja Qzery, przez Porzecze, stację kolei żela- 
znej W arszaąwsko-Petersburskiej. 1305 — 


SR BO SKLEPÓW 
Stowarzyszenia Spożywczego 


„Merkury“ 


nadeszły Kasze zagraniczne perłowe i orkiszowe, od kop. 8 
Ę $ 1 kwartę. M 
Kupujący w większych partjach, otrzymują rabat. 

e A SEAE 17298 — 


Zakład. Stolarski 


T. BEDUGNOWSKIEGO 


z ulicy Tamka Numer 11, na ulicę 
Światu. 
— 17300 — 


AT WRO YE ROZOWE ADAK CEZ a 
W obrębie Starej Pragi, około Banhofu Terespolskiego, 
: gą do sprzedania z wolnej ręki 


-upawa TP S A 4 

pod zabudowania, na ogrody warzywne i owocowe, z pokła- 

dem gliny na wyrób cegły, przestrzeni ogólnej łokci kwadr. 

786,000. Nabyć można, częściowo lub całkowicie pod korzy- 

stnemi warunkami.— Wiadomość na gruncis u właścicieli, 

trzeci dom na lewo, za rogatką Grochowską Alpa 
belii 


> y 
Tanio za gotówkę 
sprzedaje Pantalony, oraz wszelką Garderobę męzką 
agazyn Kupca 


5 WINNICKIEGO, 


DŁUGA 2 
Czerwone Znaki 


—3 — 17 


przeniesiony został 
Chmielną Nr 4, trzeci dom od Nowego- 


2—3 


ótna Z fabryki 
i Towarów Bławatnych 


pod firmą: 


J. Kaczyński & Comp. 


przy ulicy Senatorskiej (Nr 25 nowy) dom Brunwejna 
dawniej Petyskusa. 


Mamy zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, że z dniem 15-stym b. m. 


t CENY PŁÓTNA W FABRYCE ŻYRARDÓW SKIEJ ZOSTALY ZWŻONE. 


Żyrardo 


| że otrzymawszy świeże transporta płocien i wszelkich wyrobów lnianych, jakie cen- 
|.j pik tejże fabryki obejmuje, jesteśmy w możności najwyszukańszym w raszym zakreie i 

| wymaganiom zadosyć uczynić, SOO przytem do pomienionych towarów ceny 
abryczne- f 
Polecamy nadto: Wyroby Pończosznicze anian i bawełniane, Towary białe, a mianowicie: | 
Barchany, Piki, Dymki, Perkale i t. p. jak również Wielki wybór Firanek w różnych gatun- 
kach, Kapy na łóżka i Serwety gobelinowe, Chodniki wełniane i Iniane, oraz Kaszmi- 
ry dwułokciowej szerokości, łokieć po kop. 70. 


Z powodu kończącego się sezonu wyprzedajemy: 


) Towary wełniane po cenach znaczniezniżonych $ 


Firmy fabryk krajowych i zagranicznych, z którem i jesteśmy w bezpośrednich 
stosunkach, są najlepszą rękojmią dobroci, znajdujących się w naszym składzie towarów. 


J. KACZYŃSKI et Comp. 


żonej z 16 osób. 


EURS GIEŁDY WARSZAWAREGJ 
dnia 11 Października 1876 roku 


Półimperjały Ros. rs. — sę —| 


Dukaty Holenderskie rs. — 
Marki państ. Niemiec. rs.—k. — 
Austr. for. w bil. kep. — 


Obligi skarbowe 100 rs. (od kop.)j 
List. Zast. 3 okresu I. 8. za rs. 1008 
List. Zast. 3 okresu I. 8. za rs. 1008 
Ii z r. 1869) 


List. Zast. nowe 5 


List, Zastawne m. Warszawy I 


Listy Likwidacyjne rs. 100 . ... 


Obligacje kolei żel, Terespolskiej.| 


Bilety Banku Cesars. z r. 1860 


Now. Ros: poź, prem. z r. 1864 ( 


= z s „  OStempl. . 


A ń estempl. 


n n $ 

Akcje Drogi $. War.-W. z8 sztuke p 
Akcje Dr. żel. Wema Byigoskior | 
aznych i 

Akcje Dr. żel. Warsz.-Teregpols. § 
j 240 


Akcje Gł. Tow. Ros. Dr. że 
Akcje Banku Handl.Wsz. re. 250 


Akcje Banku Dyskontow. Warsz. § 

od ognia f 
Akcje kolei żel. Fabrycz. Łódzkiej ý 
Akoje T. Łazienek i Łaźni re. 1005 
Akcje W.T. Fabryk cukru ra. 5004 
Akcje W. F. cukru Leonów ra. 240) 
Józefów vs. 2505 
„. Dobrzelińsk 500 $ 
#1500 


Akcje W. T. ubezpiecz. 


Akcje n n b 
Akcje 42 à A 
Akcje Lilpop Rau iLiewenstein 1000 
50), Listy zastawne rossyjskia 


Od Likwidacyjnych kop. 1444y 


istów Zastawnych nowych kop. 1517/is 
Od Lit 7 i Watgazwy x 138, 
113 «. 25 rs 113 k 10 
4 funt. at. re. 7 k. 67 ra. — E — 
91 k 80 


Od Listów Zastawnych miaeta 
Berlin: Weksel 100tal. 2 d. ra. 
Londyn: è m. 


ż: Weksel 2 m. za 390 fr. rs. 
dek Weksel 8d. za 150 rs. 93 k. 90 ca — r, 
Akcje Bantu Handlow. w łuodzi r8. — Żątamo r8. 221 pan 

o Stan powietrza, | | 
Dziś rano ciepła st. 11.2, w południe ciep, 168 
"1 16459 — | Barometr: 756 (Odmiana). 
JosBoneHo Lierzypop Bapusa 29 UBRTAOPA t11 Owraópa) 18/6 v. 
"wydawca wasta WoDothmer 


n: 
II. 5.4 


Sy AB) i | 
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FORTEPIAN 


SL do wynajęcia za rs. 1 ko 


Ulicą Mostowa Nr 3, stróż wskaże. 


TEATR WIELKI. 
Dziś: Dragoni Villarsa. Jutro: Jotta. - 
TEATR ROZMAITOŚCI 
Dziś; Nietoperze. Jutro: Burza w szklance wody — 
Stara Remantyczka.—Kto pod kim dołki kopie... 


A (Ulica Długa Nr 9)—Codziennie Wieczór 
ZACISZE, Muzyczny Orkiestry RE kan zlo- 
t 


168 


248 
102 


295 


4 102 
Wartość kuponu bież. od Listów Zast. kép. 


Patrz dalszy Ciąg Kurjera i Dodatek, » 


wskiej ( 


p. 50 miesięcznie. 
16488. o 


Źądano i Płac m 
r8. | kop. § ra. 
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—_ W Rozkazach Warszawskiego .Ober-Policmajstra do- 
Policji Wykonawczej za Nr 267 wydanym, medzy. imnemż 
zamieszczono: À 
E Pobimo wielokrotnie powtarzanych rozporządzeń, z któ- 
rych ostatnie zamieszczone zostało w, rozkazie zdnia 12 (24) 
września r. b. za Nr 256, znów dóstrzegać się daje, że po 
trotuarach noszą ciężary j ozmaite, konewki lub kubły Z W0- 
dą, długie pręty żelazne, sztaby i t..P., jak również że małe 
 bechłopcy pozwalają sobie jęździć ną welecypedach, w miej- 
scach gdzie publiczność przechodzi. s 3 $ 

Z tego powodu znajduję się w konieczności, znów zalecić 
Komisarzem ucząstkowym, ażeby jak najsurówiej polecili że- 
wnętrznej służbie policyjnej przestrzegać, iżby nie nieprakty- 
kowały się podobne nieporządki, które nietylko, że tamują 
przejście publiczności, ałe nawet stają się powodem szkodli- 
"wych następstw, wywołujących słuszne narzekania. Z naru- 
szającemi w ten sposób porządek publiczny, postępować po- 
rząńkiem wskazanym w rozkazie powyższym. (Gaz. Polic.) 


—W ostat nich czasach zwiększyła się liczba drobnych kradzie- 
ży w mieście, z powodu ciągłego przebywania tutaj na miesz- 
kanie ludzi z rot aresztanckich zarządu cywilnego, ż rot-wo= 
jenno-poprawezjch, jak również robotników, którzy: ukeń- 
czywszy roboty z nastaniem pory jesiennej, pozostają, bez za< 
trudnienia. P. o. Warszawskiego. Ober-Poliemajstra, Pomo- 
cenk Jego Fligel-Adjutant Pułkownik Buturlin,  niezale- 
żnie od przedsięwziętych przez ietie srodków, zmierzają- 
cych do ukrócenia tego złego. i zapobierzenia w ogólno- 
bzi przestępeom uprasza mieszkańców, ażeby ze swej strony 
rozciągnęli bsczenie nad swojem mieniem, nie pozostawiali 
mieszkań bez dozoru, ścisle przestrzegając, iżby drzwi wcho- 
dowe szczególniej od strony do kuchen prowadzących, w cią- 
gu całego dnia przez służących były zamykane, właścicieli 
P o dopilnowanie, iżby furtki przy bramach w porze 
nocnej, w swoim czasie były zamykane. (Gaz. Polic.). 


— Sprawozdanie tygodniowe Domu handlowego M. 
Baranowski & Comp. w Gdańsku.— Sobota dnia 7 Pazdzier- 
nika 1806 r.—Z peczątkiem bieżącego tygodnia mielismy po- 
wietrze chłodne, później ciepłe, a wczoraj przeż cały dzień 
dźdżyste i zimne. Deszcz też często przepadywał. 

Angli powietrze sprzyjało przez cały ubiegły tydzień, 
dla tego i żniwo ukończono. Ziarno jednakowoż dla częstych 
deszczów w przeszłym tygodniu w gatunku bardzo ucierpią- 
ło. Również i w Szkocji dla tych Kamyon powodów źniwa 
niekorzystnie wypadły. Pszenicy angielskiej dowieziono: na 
targ dosyć wiele, lecz w wilgotnym stanie, dla czego ją o 
1eh. za kw. taniej sprzedawać musiano. Za pszenicę suchą 
i zagraniczną, płacono stałe ceny. Dowezy pszenicy z Ame- 
ki w bieżącym roku, nie tak znaczne jak w minionym, 
cz California, Moskwa, Indje i Anstralja, dostarczą nie- 
równie więcej jak w zeszłym roku. Londyn miał w ponie- 
działek i środę ożywione targi, kupowano chętnie obeą psze= 
nieę, dla tego i z Baltyku zdełano kilka ładunków sprzedać. 
Inne targi jak w Liverpool, Hull i Leith, były również za- 


dowalniające. Nowy-York i w tym tygodniu notował wyż 
= | sze cepy, natomiast w Francji spadły. W Berlinie oddawa- 
no pszenicę na blizkie termina o 3—5 M. wyżej. i 
P Nasz targ na pszenicę był w tym tygotniu rzy dobrej 
M chęci kupna bardzo ożywiony. Dowozy były małe i niewy= 
starczające, uzepełniono je zapasami z śpichrzów, Sprzeda- 
f ño też w tym tygodniu 2,860 ton po cenach o 5—6 M. na 
tonie wyższych. I ceny żyta'w tym tygodniu ó 6—7 M. się 
| podniosły. 
i Ceny były w końeu następujące: 
i GART z Tona KaD Wag Korzec Wians 
f VE funt, eelnye aga pudowa 
: ZBOŻA 2442 f. pud. TOO ES 232 fun. pud. 
À Marek Fuńtów |Kopiejek 
| z Iaaaaalaaaalaalalalalalalallii$ÅlLalaaaaaaaaaaaasaaasassulsÞÂĂiÂŘĖ—_— 
od do od do od do 
198 | 202 | 128 | 136 | 7.34 | 748 
203 | 204 | 130 | 182 | 7.52 | 7.55 
196 | 201 | 127 | 131 |] 7.27 | 7,45 
200 | 204 | 126 | 129 | 741 | 7.55 
i 208 | 205 4 124 | 180J1] 7.52 | 7.58 
Jasno i wys. ps.| 206 | 210 | 120/0j 133 | 7.68 | 7.78 
yborowa...,.. — | 212 —'|134/5| — 7.85 
A korzee | polski 
Zyto: 232 fu. | pudów. 
Polskie i krajowej 167 | 168 | 124 į 129 | 5.94 | 5.97 
| korzee | polski 
Jęczmień 202 fu.| pudów 
Ozterorzężu 137 | 188 | 1023|107/8| 4.25 | 4.28 
wurżędowy 140 | 166 | 110 | 18 | 4.34 |-5.11 
Groch, 262 fu 
na paszę .,,,,,, 145 | 148 | — | — | 5.83 | 5.94 
IACyrsr KI. 2 150 | 156 | — | — | 6.01 | 6.23 
Rzepik 
Zimówy....,.... 305 | 316 | — | — | 9.63 | 10.15 
E ZUS 5.|0802] — | — | 8.86 | 9.73 
epak c... 304 1.315.)  — | — | 9.80 | 10.15 
ać AE savy zamma arier priame zaa ma marire RECE 
SĘ Juljusz Walewski b. Obrońca przy Senacie, obe- 
8 4 Me przysięgły Adwokat, przyjmuje sprawy do Wszyst- 


rszawie przy ulicy Ś-to 
9-10 —15,500— 


E ch Instancji. Mieszka w Wa 
Jerskiej Ni, 26, piętro 2-gie. 


| 


Doktór  Medycy 


Zakład Fotograficzny 


MIECZKOWSKIEGO, 


ma zaszczyt uwiądemić $zanowną Publiczność, iż 
pragnąc oszczędzić czasu osobom óczekującym: -na na- 
stępującą na nich kolej fotografowania się; urządził 
w tymże samym zakładzie drugie jeszcze atelier i po- 
większył, zastęp. zdolnych pracowników; pod. o86bi- 
stym dozorem samego właściciela. Reforma ta, oprócz 
wygody- dla. publiczności, powiększy nadto jeszcze 
i artystyczną wartość portretów fotograficznych, al- 
bowiem wiadomo. jest z doświadczenia, że o ile twa- 
rze osób świeżo zasiadających do fotografowania sig 
są pełne ożywienia i naturalności, ó tyle znowu rysy 
twarzy oczekujących zbyt długo na chwilą zdjęcia 
z nich portretu, przybierają cechę znużenia i charak- 
ter posępny. 22 —10074—4—0 


Lecznica Druga 
Dla przychodzących chorych. 


Ulica Senatorską Nr 9 dom Rezlera. 
Zajmują się w. niej zastępujące lekarze : 
Od 10—11, Codziennie Dr J. Kramsztyk chorobami 
wewnętrznemi. A 
Od 11—12. Codziennie Dr Z. Kramsztyk, Ordynator Kli- 
niki Ocznej przy "Uniwersytecie, chorobami 


oczów. A 

W Środy i Soboty Dr B. Taczanowski, Or- 
dynator Szpitala S-go Janą Bożego, choroba- 
mi uszów. MOWOTUINMTRIE | 
Codziennie Dr E. Klink, Ordynator Kliniki sy- 
filistycznej i skórnej przy Uniwersytecie, cho- 
robami wenerycznemi iskórnemi. W Sro- 
dy i Niedziele od 1—2 wyłącznie dla kobiet. 
Codziennie Dr. S. Kondratowicz, choroba- 
mi kobiet. i 
Codziennie Dr J.Zajączkowski chorobami 
wewnętrznemi (a specjalnie wieku” dziecin- 


nego): 

Codziennie Dr S$. Wojno, Ordynator. Kliniki 

chirurgicznej przy. Uniwersytecie, chorobami 

ROWY! Czyli chirurgicznemi i zę- 
(Ów. 


0d:5— 64; a Dr W, Grosstern, Ordynator Kli- 
- H niki terapeutycznej przy Uniwersytecie, choro- 

hami wewnętrznemi. 
Qodziennie od 3 szczepienie ospy ochronnej 
Bilet wejścia 25 kopiejek. 2 


0d 11—12. 
0d 12—1. 
042 — 3. 
0i 3 — 4. 


0d 3 —-4. 


9-0—11088 


A NN | 20400 Ru 
ny, W. Sipniewski, 
były asystent Petersburskiej Kobiecejr Kliniki; po, powrocie 
do Warszawy, zamieszkał przy.ulicy Marszałkowskiej Nr! 18, 
zyje chorych od 9 do 10 Tano i od 4 de 6 po południu. 
iednych jak i dawniej bezpłatnie.—Specjalnie choroby /ko- 
biece i dziecinne.  -»„ „x—16308—5—6 


REICHER, Nauczyciel Kaligrafji,. 


poprawia różne charaktery pisma, osobom bez różnicy -płei |, 


i wieku, nawet wcale nieum 

kim. eząsie panoga isać „pięk z 

kowang. Róg Bielańskiej i Sena 
6 I f r i 


iejący pisać, mogą się w krót- 
KANI Silnie, by cenę, umiar- 
da R 
-216481—4— l 


"Pani ERARD 


Z- 07 POZA [reot 
Uczennica Wortha (najsłynniejszego krawca damskiego 
w Paryżu) otwiera w dniu 15 Października Magazyn 7 


Sukien i gotowych Strojów. "Magazyn mieścić się będzie * 


przy ulicy Senatorskiej Nr 16, na 1-em piętrze.—Nadmienia 
Się, że ppi Erard zarada pracownią damską w Maga- 
zynie p. Lew. od czasu założenia jego Magazynu. 
Ah tA Eayn a 


Nowy Zaklad Wynajmu” = 


i Omnihusów spacerowych! 


Plač Warecki Nr 18. 


poczta), = poleca: się względom , Szanownej Publiez- 


(Konna 
ma rrek4808.—. 


ności. 


aździernika) 1876 r. 


- Skład Główny 


Fabryki: zprardowskiej, 


przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, 
w domu Towarzystwa Dobroczynności 
pod firmą Hielle 6 'Dittrich. | 

Pospiesza donieść, że :z pąwodu 
nizkich cón Inu, Fabryka Żyrąr- 
dowska obniżyła ceny wielu swo- 
ich wyrobów..lnianych, „które też 
Skład Główny wzęlędom kupującej 
publiczności ma zaszczyt..polecić, 
a zarazem nadmienić, że tak wszel- 
kie wyroby pończosznicze w wiel- 
kim wyborze posiada 1 takowe po 
cenach. fabrycznych sprzedaje; >50- 
rócz tego polecaSkład wielki wy- 
ór pikowych Kolder, jako i Prze- 
ścieradel: bialych;pól tuzina od Rs. 

10—50 i wyżej. | : 
Wielki Wybór Bielizny M 
11—% i p y10— 4553 

«W Skłądach Herbaty < 
LEONA KRUPEGKIEGO 

przyjmuje się zamówienia 
na drzewo 6pałowe w sążniach 


na Węgle Kamienne a 


6—10 po cenach umiarkowanych. — 16142 — 


MAGAZYN KAUKAZKI © 
S. Mirzadżanówa, 


na Królewska Nr 1, dom dawniej Beyera, - 

otrzymał Swieży transport jedwabi perskich Jako to: 
Kanaus, bursa w kraty i jednokolorowe, 
‚Fajna salopy, Atlas, Aksamit, prócz 
„tego wyroby alene fakaai i Pro- 
Wszystkie ugżek Perski it p: po możli- 
wie nizkich cenach. W tych: dniach również otrzymałem 


transport Win Kaukazkich, które nabywać u mnie można 
w: miejgeu.» —16680—5—6 


Wybórawe i bardzo ©dleżałe Cygara 
El Cisne po kop. 5 za sztukę. 
El Morro po kop. 4 za sztukę, 


W pakunkaeh po 100, 25. 10 i 5 sztuk, jako jedyne, które 
w Swej cenie z całą sumiennością Szanownej Publiczności po- 
lecić można, są do nabycia 


ęzkiej. 


| -- . W $SKŁADACH 


„dla $. Hassie 


w. Warszawie. 


PP. Handlujących mam honor zawiałomić, iż dwa powyż- 
sze gatunki nabyłem na wyłączność w fabryce „Union“ i tą- 
kowe na dotychczasowych warunkach fabrycznych sprzedaje. 


Leon S. Hassfeld. 


— 16128 — 


cą ASRR INOI EARCZ 
waj POT 


«>. Węgierskie, 
małe i większe, Są do nabycia przy ulicy Mrywańskiej Nr 5 


6 


i„gdzie. fabryka powozów Warola Sommera, —16743—0— 


WAZY 5T SZYTE TANTEA EE O RIRE E TZT E PETE PTC: p” a R EE: ENF ZPW ar 


aA. 
i 
RE 


i SG! m6 
(WELUTYNA) 
„M Jestfo proszek ryżowy zaprawiony 
fi bismutem, 
wywiera więc zbawienny wpływ 
na skórę, 
przylega, lo twarzy a niejest 


Maw T 
adw 
jest do sprzedania, z calem urządzeniem m. 
ulicy Elektoralnej pod Nrem 7. Bliższą wo 
domość w Magazysie-—Tamże jest potrzeją 
Pana podręczna. 
—10966—3 3% 


W dzierżawę. sześcioletnią na dogodi 
bardzo warunkach oddają się z miejscowy 


Przyjmówany ma wszystkich wystawach, ostatnio na Wystawie Wiedeńskiej 


nagrodzony i 
Medalem zasługi 


AMERYKANSKI GLANS 


do damskiego: i dziecinnego obuwia wyrabiany przez s > widoczny Ar., licznym inwentarzem 8 
s ik 2548 skutkiem czego, nadaję płci świeżość t h k F lą pó ki 
naturalną. rzy pię ne i 0 war IS 


 HAUTHAWAY & SONS 


w Bostonie, 


„Wyrób ten nieporównanej” dobroei, łatwy w zatosowaniu i tani, używa się 

w miejsce lakieru lub szuwaksu do wszystkich wyrobów Skórzanych lub tekturo- 
wych bez użycia szczotek. Sposób użycia znajduje się na każdej flaszee, "Wyrabia ` 

się w 2 gatunkach —A) Czarny od zwykłego obówia i.wyrobów siedlarskich. B) 

Bronzowy do skór i obuwia ze złocisto bronzówym połyskiem. 

+ Główny Skład Amerykańskiego Glansu w Warszawie; ”powierzyliśmy 

„A, F GALER, ulica Senatorska Nr, 18, pod -„Słoniem,'* gdzie, sprzedaż, hurtowa 
1 detaliczna tegoż, już urządzoną została. r 
Bostom/1-go Listopada 1875 r. 

74—0—18361— 


w pszennej glebie Kijowskiej" gubernii sa 
Madeta ohim kaucji. Bliższa wiadomość i 
Marszałkowskiej Nr 34, lokalu Nr 5, codziej 
do 1-ej z południa. —17035—3—8 


Najnowsze Udóskonalenie! | 


sie vema) BA (GS PGR, | 
EO OWAD Ka SA WE AU CACHET NOIR, 


Wyprzedaż Win Bordeaux woda ta eńdowna z czarną < pieczątką, sius 


Wynalazca XAROL FAY. 
POMMADE SATIN 


(POMADA ATŁASOWA.) 
nadaje skórze rąk giętkość, gładkość 
i zadezpiecza ją 
ododmrożeniat od wszelkich uszkodzeń 
wynikajacych skutkiem mrozu, 

9, uca de la Pair, — W PARYŻU. 


HAUTHAWAY 8 SONS. 


f 


w 3 A > 5% teczniejsza od“ *dotyekiczasowej z 'czerwon 
Ceny zniżone!! PZŁ } EW tudzież pieczątką, nadaje siwyin oso w daleki 
IN RE. KICH, krótszym czasie swój naturalny: kolor, nade. 
pochodzących z jednej z najznaczniejszych i| szła obecnie” Świeża z Paryża w oryginal. 
najstarszych piwnie'w Warszawie; po cenach wych sfiaszkachido 5 


izkich, dotą i h i 
m dota Anan niepraktykowanych z po- PERFUMER JI f 
"Bordeaux czerwone. 
St, Julien a 124.003, butelka kop, 40 Aleksandra Kocha, 


Okateau Margaux «« : 7 4 mi ulica Nowo-Sónatorska Nr 4, gdzie Sklad 


"PARKACH 1 GÓRY SKLAD STA. 


j - Ta sqrlańiteś..... S ; ; j 7 i 
Bordeaux białe: główny tej wódy, w Warszawie. 
Santerneg_. . . „4/7. . . buteika. kop, 50 Cena za REESE 2. 6 
r - Haut Santernes. . .. .. si 60 sa os 
j3 sA Reńskie. 


+ z 7 a - j 
oae n: et A GANMEG: Nafty 


-, 5621684 


przy ulicy Rymarskiej 
l Amerykańskiej, w najlepszym" gatunku’ kop 
Zaopatrzone zostały. znacznym wyborem 65, w Składzie Mydła i Świeć Walentegi 
Kronenbergh, przy rogu wliey ' Zabiej i Plaa 
Targowego. —16598—6—6 i 
EDDIE RWE EDE AADO ZOZ W TRENY DO A MD MA AAA o 
Wiadomość dla przedsiębierców 
robót faszynowych 
w dobrach 'Włoszyca, stacja pocztową Wak 
ganiee, i= stacjw kolei "Nieszawa, odległa 
wiorsty, jest'do sprzedania „F'aszyna wii 
rzbowa 8 letnia do robót wodnych i głów 
nai kepie: przy: Wiśle, +7 morgów: Obszaru 
bliższa: wiadomość: u właściciela; dóbr Sinis 
rżówo przez Waganiec. —10694—8- 


< JARZERINĘ 


WU/ AA E : A korzee "po-rs. 5—6, kupuje Dystylaznia I | 


ge RAA 


DIGQUEMARA STARSZEGO | 
Chemika w RouenweFrancyi. || 
Przyśpiesza wzrost. włosów. j4 
Zapobiega ich dekoioracyi, 
'Dodaje im życia, 1 E 
POMADA EPIDERMALNAJĘ 


jeuogtuz Aueg 


‘zwierciadeł rozmaicie oprawnych, jak również bez ram; 


'Geńy zniżone!! 


Zak EA FF + ;9Taz idon 
! IKomsoli złoconych, rzeźbionych, z platami marmurowemi, 
| w kope sprzedają się po cenach zniżonych. 


głosie 


PRZECIW. ŁUPIEŻOWE ją 
s Wstrzymuje utratę włósówyj$ 
|| oczyszcza.głowę z łupieżu, uśmierza świerż= 
$, Dienie . 

i Dostaćmożna w Warszawie wskł Pa 
pp. Pochoreckiego i Śnięchowskiego: 


iosinige w swo(SENYs<ZNniŻONne!ł o" e: 
 ©©©0860€6400:80008080808086 


e 
Fo najtańszych cenach! =: $ 


m. 


l 


| + 


e $; a . po. : ~- 
© Szlafroki welniane,odrs.Ż k. 95. z Puchu Edredonowego oi oa aa a a 
© Szlafr Oki flanelow (ej od IS, 3 k. 95. i zwyczajnego, wyrabia się w Fabryce Waty jekosanzjah 


i i Towarów- DKCHNIŚNO R. Koecher, viga. s e , bli 4i 
Piwna: Nr 112, nowy w podwórzu na dole, G t NI. p h 

| i e i go Garnitur Mebli 
e l Brzędowej roboty, za cenę nader przystępną |» 

100 biletów wiżytówych kop. 60. aza Materace różnego rodzaju.» Sęnatorski 
(Ważna: wiadomość dla Szanownej Publiczno- | Nr, 20, u Tapicera, —1627 1—8 17] | 

ści, nowootworzony: al AGE ea | 

e rzedani: 


SKŁAD | Garnitur! mebli 


z 8. A. do: krytych, złożony z/6 półtotelików, 2 fotel i 
06 BAT ; ACAR ickozetki. Wiadomość, przy ulicy S-to, A | 
pay ulicy, Erzejazd Nr 9, dom W,Naimskiego. kiej Nr;27, mieszkania 2. —16882-0—3 | 


ACE ii AR wyborem KANA: i 
"Kołnierzyków i Mankietów, Portmonętek, Wo- 6 j 
POO Sakwojaży, Albumy, Neśsery, Spin- Garnitur Me bli | 
OSAN A > | 
Tiki -oraz Wyroby Platerowane i ze srebra ; ? ; A 1" 
| frameuzkiego w najgustowniejszych fasonach, | mahoniowych -składający się z kanapy, 
| wielki wybur kapeluszy fileowych męzkich i,| krzeseł, 2 foteli, stołu 1 lampy stołowa i 
damskich, Parasole deszczowe po cenach nio- | Sprzeđania, Ulica Zelazną Nr 34/1127. 3 f 
praktykowanych. W. Dubrowicz et Gorap. | domość u str óża Jana. | —16802=-8— pol 
100 biletów wizytowych kop. 60. ię 
JA (a D f 
SĄ ji 


ESKI, Z. "NP A Są do apraedanig 
e | R Garditury Me 


2) 
oraz Szeszlongi i różne Materace urzędow | 
roboty, wszystko topo nader przystępny | 

Genach; ulica Źródłowa Nr 10 nowy, przyj! 4 
rjensztadzie, u Tapicera Olszewskiegi. 
—16956—5—6 k 


pa aaa 


PRACOWNIA 
Sukien i Okryć Damski 


; a | 
wynajniują się przy ulicy Samborskiej Nr 2 | | WFATENUW A RAN iý 
za Kościele P. Marji, gdzie Fabryka Dzwo- i ME ) | i | B- i 


nów A. Zwolińskiego.  —16932—6—6 z 
=Æ : Nowy-Świat Mr 57, na f-m piętrzt 


oleca się Szanownym Paniom, krojem par, 
ki! eleganckiem 1 starannem wykończeł e 
i cenami bardzo przystępnemi, przyjmuje 
przy Składzie Wódek (róg Wspólnej i Kru- kże zamówienia na całe wyprawy, He 
ezej), jest od Nowego Roku do wydzierżawie- | swoich jak i z powierzonych materjal M 
nia. Wiadomość w Sklepie od Wspólnej | Tamże można umieścić Uczennice na 8'] 
Nr 13. —11004—3—3 | za opłatą. —17056—3—6 


Halki zimowe od rs. 9 k50 do rs, 12o isisi: 
Parasole od 95 kop. do rs. 10. Garnitury futrza- 
i ne. W dużym wyborze, Okrycia i Kostjumy, Su- 

knie żałobne gotówe, w Magazynie W.Dziech- 

cińskiego, Ulica Miodowa Nr 480a: s26 -16%r— 
_€©©60080080600:866600900886 


Przy ulicy Nowo-Senatorskiej Nr 3 nowy, obok 4 
go, naprzeciwko Poczty s 


MAGAZYN MEBLI. 


-JARA ULŚZETNYKA SA 


zaopatrzony. jest w zńaczny dobórj Mebli najświeższych fasonów, dokładnej roboty, po; ces 
nach umiarkowanych. Tamże Garnitury, zupełnie wykończone, są R rzedania. | 


6—6 14; 


JES 


UISKLAD: MATERJAŁÓW APTKCZNYCH 
M. 6. Gimlike, 
Senatorska Nr 467b, , podjSłoniom, 
ośrrymuł iegeroczne transporta, 


Tranu lekarskiego Dra Jongh. 
Tranu białego parowego (Codliver 0il), 
Tranu lekarskiego żóltego, 

r: wśrystkie w wyborowyoh gatunkach, z któremi ma zaszczyt EO 


ZUNE, 


= 


Dmia 11 Października 1 


7 KSIĘGARNIA 
_ GEBETHNERA | WOLFFA 


otrzymała na skład główny: 


PE adi 


876 ro 


ku. 


1 witam DE? aaa aa ERE ES RAB 


Potrzebne 8% 


PANNY 


uzdatnione do szycia bielizny i. dziewczynki 
do, nauki. „Uliea Berga. Nr 7, w oficynie za 
3-m piętrze, 


Podaje do publicznej 
cznym wystawiają się na sprzedaż drzewa i krzew 


iśnie i Śliwy 


wiadomości, że przy nadchodzącej jesieni, 


w ogrodzie Pomologi- 


owoeowe po cenach następujących. 


i okiói Józefy." Praktyczh kład | ———————-—-—--..-._ rdgo1 letnie sztuka pagite jożowikdosoj: «20000 a 2 7 20 k 
„KAM cie [yk pie Obay Do Pracowni Fl. Bernsdorf, Chmielna Nr 1, 2.letnie SziBkANPANINOlSU I dailsim | ma ma oo e 30 Ba 
etymólogją, składnią i pisownią, 3-cia | Potrzebne są: S-letniosztęka persons: arigato |. 4. JA M. MED. . 40 kop. 
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1—3—5 


© Zarząd Drogi Żelaznej | 


'" Warszawsko - Terespolskiej. 


uzdolnione kompletnie w robocie, krawieeęzyz- 
ny damskiej do Magazynu -E. Billing / Leszno 
Nr 2 —16130—6—6 


2-letnie kopars. 1. 


Zamówienia i pieniądze w naturze lib w tratach na bankierów warszawskich, 
| łać należy do pana Kdmunda Jankowskiego, Starszego ogrodnika, Nowogrodzka Nr 3 


przesy- 
6 nowy. 


; + Uprasza się o podawanie jak móżda najdokładniejszych adresów, zawierających: imię 
Na skutek podania. p; Herszka, Szenblum kup- rój: jest i naytsko: miejsce zamieszkania, stację kolei najbliższą i stację pocztową. 

ca w Warszawie pod Nr 2242 zamieszkałego Bona Szwa carka SOOO taa = S=MCOBO"= 
o”wypłacenie przekazanego przez —niego-do aj 4 Soa pe z W EASE 


ściągnięcia od odbierającego towar zaliczenia 
na które wyżlbw ion przez stację Praga do- 
wód Nr 2147 na okaziciela zgubił. Zarząd 
Drogi Żelaznej  Warsz.-Terespolskiej wzywa 
"posiadacza. w mowie będącego dowodu: aby 
z takowym w przeciągu miesięcy; trzech zgło- 
sił się do Zarządu-i posiadanie tegoż dowodu 
”usprawiedliwił; po upływie bowiem tego cza: 
u, dowód uznanym zostanie za zgubiony, a 
ależność z niego przypadająca panu Szen- 
lum wypłaceną będzie. —10306—1—3 


jyndyk tymczasowy massy upadłości 
Karola Sżramm, 


-jazd do Żytomierza. 


lub Francuzka do dwóch dziewczynek na wy- 
Zgłosić się na ulicę Mar- 
szałkowską Nr 58 a mieszkania 4, tamże po- 
trzebn 
—11308—1—3 © 


place. . : 

i Potrzebny jest i ; 
do Handlu Win, w wieku. od: lat 15, z do- 
brem wychowaniem, — pierwszeństwo saig 
z prowincji. Nowy.Świat $r 1. —17295 —1 


Potrzebny jest zaraz 


4 jest Nauczycielka Francuzka na demi- | któren już długi czas pełnił: ten obowiązek 


„w. dobrych gospodarstwach, i posiada świa- 


nie-może: się zgłaszać, Wiadomość u st. 


"Bez pośrednictwa osób, trzecich żądaną jest 


bę Dóbr Ria TA otrzebny jest "a ZE ą Ę 
| Rządca bezżenny < | Warsztat 
„dectwa wiarogodne bez. dobrych ! tere. l 


Nro18 nowy ulica Wielka. __ —17118—3=3 


Suma rubli 4,000 


do sprzedania ¿z fron 


Introligatorski, 
egzystujący lat 16, wraz z mieszka- 


niem, na dóle, jest do odstąpienia. Wiado- 
meść przy ulicy Chmieln 


ej Nr 30 nowy.*=* 
Een ZER 


Maca 


tami na. Chmielnej Nr 


na pierwszy Nr hypoteki majątki ziemskiego 
bez serwitutów w gub: Warszawskiej położe- 
nego, przedstawiającego wartości przeszło rs. 


1549F (76 nowy)"i Twardej Nr1505K za Że- 


łażną.) Wiądomość w dzierżawcy "aa miejscu 


i u właściciela na Nowolipkaeh Nr 6 nowy, 


Ja zasadzie upoważnienia W-go Sędziego 7 - 000: "Wiadomość interesanei złożą w. Re- |3 piętrzo. J NIPU=E G 

gamie iato 492 K Tr podaje ame | EGECO OTV  |dakeji Kur. Warsz. pod adresem H. Korein. | — gabiri MATE FIn 
gym do wiadomościę iż począwszy odd. 6/18 | kawaler, z kaucją rs. 300 lub zaręczeniem, Le _17162—2—% przyjmuje obstaltnki i reparacjć < i do 
października 1876 r., każdodziehnie z wyłą- | świadectwa spełnienia obowiązków żądane R bli b à 3:000 "szycia wszelkiego! rodzaju, wykonywa majdo- 
zenien dni świątecznych i galowych o godz. | Interesanci zgłoszą się na ulicę Gołębią pod NRUDII STedrem s kładniej z poręczeniem roczem. Do sprzeda- 


10 rano Fprzędawane | beda skóry przez pu- 
liczną Ate W Pabryce Karola Bebraśnh 
w Warszawie, >przy uliey Nowolipki: pod Nr 
2484 znajdującej się. Józef Hirszrot przy- 
sięgły Adwokat: =7==4 73221 —] 


" NAUCZYCIELKA 


z/patentem, posiadająca język polskķij=rossyj- 
ski, niemiecki i francuzki, wraz z konwersa- 
e w tychże jozykach, oraz muzykę i w o- 
góle przedmioty. klaszyczne, życzy sobie udzie- 


Nr_4,_ do mesiężnika we Czwartek lub Ponie- |'potrzebne na' pierwszy numer hypoteki nieru- 


'chomośći w Warszawie nieobciążonej żadnym 
długiem: "Wiadomość „przy * placu Zielonym 
Nr 7, mieszkania Nr 9, z rana lub od 5 46 7 
po południu: igiq —17312—1—1 u 


1 „ Ktoby, się podjął ~ 
przygotówać chłopczyka do klasy IV=ej do 
Gimazjum, mającego promocję na pensji pry- 
| watńej do klasy IV-ej, raczy: się zgłosić dla 

porozumienia się “ña ulicę"Chmielną Nr 25, 
w ofieynie. 3 


nia -Maszyny, do tego zakładu potrzebni są 
e AELA AGN ulica Przejazd Nr 9, — Anfent 
“Frankowski mechanik, —11325—1—3 


y m pan ak 
> i E 
e Nadzenie: drzew: > 
Jnakry wanie Wina, > Moreli, -Brzoskwini, Róż 
na zimę, oraz zakładanie ogrodów, tarasów 
ìz planami i bez, częgo/podejmuje się z cał 
znajomością. Ogrodnik przy uliey Chmielnej 
INi» 5, dr JW. Hx Tarło / trzeci od rogu No- 


działek zyra 


na: między: la -1%:i pe południa 
między: 4 a 6. 


—17280—1—2 
+ ~ Potrzebni sączaraz= | 


Nadlesny 1 Rządca-bkonom, 


i Potrzebną. jest „FFT 


e 


": 


293 


lać lekcje na godziny, * lúb też przysposabiać 

panienki næ Pengję jlub do Gimrazjum. Wia- 

domość: ulica Glmielna Ne 25, PHR 24. 
< —11070—3— 


WT” 5 
EW A F N 5 > 
-_ Mioda Ressjanka, 
osiadająea patent z ukończonego kursu gi- 
iąrjalnegć: zymjąca języłefraneuzki; niemiec- 
li mizykęy życzy sobie przyjąć miejsce Na- 
Nczycielki,” w miejscu lub na wyjazd.—Może 
tkże udzielać lekcje na godziny. Wiatłómość 
u pani Fridrichów, Nowe-Miasto Nr 5, na 
8-m piętrze, —17249—2—3 
" Pótrzeblią jest 
"i Bona Niemka, 
do dwojka dzieci; pod.Nr 651. Ulica, Prze- 
jezd, do; Właściciela =11880—1—83 
w - ~ n: 


domu., 
z Po ~ i 
| OSOBA: 
posnukuje miejsca -za-Gospodynię_ do ma- 
%80 zajęcia, za przystępną cenę. 'Adtes 'upra- 


(8 zostawić w Red. Kurvo Warsz. pod lit. 
40. Giże J1 ==17315—1—1 


ARS Poszukuje się 8% i, 

przyzwoitej płei żeńskiej do wspólnego miesz- 
Ania, przy porządnej familji, może być z u- 
Sługą i samowarem. — Wiadomość powziąść 
ana ulica Dluga w domu Koelekena Nr 17 
Stróżą — Tamże może znaleźć pomieszczenie 

m enka przyzwoita, chodząca do magazy- 
Ub innego zakładu —Zastać można do go- 


taty 11 rano, lub od 3-ej po południu. 
1—3—17356 


> 


WĄ 
| 


TSE 


DZTEWCZYNKA 
rodowita Francuzka; 10-letnia lub starsza, do 
konwersacji z jednym dzieckiem pod rodzi- 
eielską opieką. -Wiadomość przy ulicy Boni- 
fraterskiej Nr 17, u właściciela demu. «| 

> T 


DEZ n 1 a o Pl r Gera OS 
do ślusarskiego zawodu: sierotę. 14-to 


letniego z prowincji, Ktobyayz panów. właści- 
cieli zakładów 


chce się zgłosić na ulicę Bednarską Nr 23, na 
1-piętro, dła bliższego "porozumienta"się: 
; 1 716779—83—3 


wiejska, ze świeżym pokarmem, znajduje się. 
u Akurzerki przy ulicy NE nowy 40. 
Ka i (rooma 


iy Do sprzedania, PTO 
Dom w Grójcu, 
o 12 pokojach. -Wiadomość-w-Grójeu Nr 198, 
u Właściciela. —17326—1—1 25 


Jestędo sprzi dunia p~p 
w blizkości Ogrodu Saskiego, drewniany, z o- 
fieyną murowaną, przy tem placu 2500 kwa- 
dratowych łokci, na przystępnych warunkach. 
Offerty proszę składać w Redakcji pa lit. 

. J Z: —17342—1— 


Poszukuje się Chłopczyka 


na stancję od 10 do lat 14 mającego, któren 
uczęszczałby do szkół rządowych lub pry- 
watnych. Franeuzka w domu, Elektoralna 
Nr 14, mieszkania 5. —17172—1—3 


potrzebował „do: terminu, ze-'|' 


LV] 


przy trakcie Radomskim, nowo wymurowany, | 


|SZANOWNEJ 


=A0313-1% 


„Reż 


11 WAŻN 


ca 


A 


WIADOM 


dla 


: OTRZYMALIŚMY " 


WIELKI WY 
———— 1 BRYNSKICH MATERJAŁÓW. 


ZU i PREIS CURRANT 
"Głarfitury Jesienne Żakietówe gd ra. 19—26; Garnitury Marynark 


' 32; Garnitury: czarne Żakietowe od 
ta z Pasami 0d rs. 22—29; Palta 1 ) 
32; Päta z Pasami od rs. 24—386; Palta do Stanu od rs. 25— 
'makalnego sukna od r8. £7—22; Kurtki do Polowania odors. 
n 
1 
we od lat 8,40 12. 0d rs. £0—14; Różne Spodnie: kortowe od rs. 


18. 6 kop. 50—8 kop. 50; Kamizelki Pluszowe pors: 4; Kar 
' 5; Kamizelki Szttczkowe od rs. 3—4; Palta podbite barankami. od 


vis-a-vis Kościoła Ś-go Antoniego. 


„wego: Światu w egrodzie. 


| 


PUBLICZ, 
I s (A IE. 
Na Jesienny i Zimowy Sezon 


BÓR. GARDEROBY MĘZKIEJ 
4 DZIEGINNEJ z FRANGUZKICH, ANGIELS 


Giirnitury czarne Tużurkowe od rs. 25—32; Garnitury czarne Frakowe od rs. 25— | 
rs. 22—28; „Palta Jesienńe 0d rs. 14—24; Pak f 
do Stanu 0d rs.46—25; Palta Zimowe od 18, 14— 
8—14; Bluzy do kon- | 
ej jazdy od ra. 8—£2; Szlafroki. Dubl. różne od rs.:42—20;- Ranne ubrania od:rs. 
17; Palta Dziecinne z pasami od lat 4 do'15 0d rs: 9—46; Palta Dziecinne zimo- 


50; Różne Spodnie do gospodarstwa od-ra. 44—5 kop. 50; Kamizelki Bilardowe od E 
Kamizelki Aks 


podbite barankami od rs. 46—20; Marynarki podbite barankami cd rs. 44—22, 


-E SAMET, Krawiec z Wiednia; 
Obecnie ulica Senatorska Nr 22, 


'A. Kasprzyński. 
os ikiiki BR 


7% 


iSS 


=? 


> 191 
Pea a sT 


NOSCI | 


- 


AG) 


KICH - 


d 


owe op rs. 16—22; ; 


32; Burki z nieprze- M 


4 kop. 50—8 kop. W 


amitne po rs. B 
rs. 18—30; Kurtki 


14—0—16394 | 


wykształeona, posiadająca. gruntownie język 
olski i francuzki, pragnie umieścić się na 
emi-place lùb dotowarzystwą. Bliższą wia- 
dómość powziąść można od godziny 12 do 3 
w południe, na ulicy Chłodnej domu Nr 17, 
mieszkania 3, na pierwszem piętrze, lub od 
- godziny 3 do 7 wieczór, na ulicy Górnej do- 
mu Nr i, u Właściciela. —11034—3—3 


RS 2.000. 


Potrzebny jest kapiłał rs. 2,000, do interesu 
w Warszawie, posiadacz takówego prócz 
wszelkiej. pewności i korzystnego procentu, 
może mieć w dodatku stół a jeżeli by życzył 
sobie, może przyjąć udział w interesie z od- 
powiedniem wynagrodzeniem. Szanowni reflek- 
tanci, raczą skłańiać adres w Redakcji pod 
Nterami B. —17037—3—3 


— KOLONJA 


do sprzedania za Pragą, w pierwszem Gro- 
chowie, przy szosę, obejmująca przestrzeni 
morgów 28, z domem mieszkalnym i zabado- 
waniami gospodarczemi Ww dobry m stanie.— 
Wiadomość, Nalewki Nr 17, w Fabryce Cù- 
k:ów. —17331—1—3 


Zawiadamiam niniejszem, że przygotowała 
wybór Kwiatow, oraz Piór 
Paryzkich na obecny sezon. 


MARJA HOFEMANN, 


ulica Nowy Świat Nr 39. 


—17324—1—3 
A]leierka 


„podszyta małpami, prawie mowa; jest do 

sprzedania za bardzo nizką cenę. Ulica Dziel- 

na Nr 20 nowy, wiadomość u stróża. 
—17329—1—1 


Naprzeciwko Zamku, do sprzedania 


DOM. 


Wiadomość na miejseu w ulicy Ślepej 
299. u Właścicielki na 1-m piętrze.—1631 


va- JUKI- 


Oryginalne Amery- 
kańskie 
nadzwyczaj trwałe w rozmaitych 
rozmiarach i gatunkach po bardzo 


umiarkowanych cenach. 
poleca 


Sklad Nasion 
J. G. BERLINSKIEGO 


przy ulicy Rymarskiej Nr 471a wprost 
Banku. 


Nr 
Do. 


; 


Biorącym w większych partjach od 
stępuje ży stosowny rabat, 
„EŻ 


— 17233 — 
00900 


Niżej podpisana mam zaszczyt donieść 
Szanownej Publiczności, iż otworzyłam 


Zakład Restauracyjny 


przy ulicy Elektoralnej, tak zwany 
pod Karpiem. 
W Zakładzie tym będą wydawane ceodziemn.e 
smacznie przyrządzone Obiady po kop. 25, oraz 
Śniadania, Kolacja i różne przeka Piwo 
wyborne lagrewe z browaru Hermana Junga, 
wydawane będzie, z czem się polecam. 
1—3—10346 Henryka Kraszewska, 


W Bazarze Merkurego 
Tłomackie Nr 2, jest do sprzedania zupełnie 
wowe Palto długie aame aknamijne na 

uchu i jedwabnej podszewce, za przystępną 
fiie: JO NNR | 18217848 


dla' posiadaczy gorzelni, jest do sprzedania: 
aparat kolumuowy prosty, sprowadzony wprost 
m Wrocławia, zupełnie nieużywany, ża bar- 

' dzo przystępną ceng, oraz inne pozostałości 
ze zwiniętej gorzelni. — Wiadomość Krakow- 
Bkie Przedmieście, dom Fajansa Nr mieszka - 
nia 12, rano od 10-ej każdego dnia. 

r R 3—6—17133 
| „dł Sprostowanie: W ogłoszeniu w Nr 
222, Dodatku, o sprzełaży aparatu dla go- 
rzelni, zamieszczono mylnie T 


e, że takowy Spro- 
wadzony z Wrocjawka, czytąć FARE ab 
ży z Wrocławia. Sti 


- 


| 


W Drukarni „Kurjerz Warsząwskiego* Plac Teatraln 


'Q skiej Dembe Wielkie.-— Wiadomość na 


“kania 6. 


Energiczny młody człowiek Trozporządzający 
kapitałem od 500 do 1000 rubli 


3 Zz > . . 
Może znaleźć zajęcie 
w prowadzeniu odrębnego interesu. Gwaran- 
cja wszelka. Zapewnia się mięszkanię z usłu- 
gą i pensją podług umowy. Wiadomość w 
Śkładzie”piwa, Nowy Świat Nr 41 od godziny 
4, do 6 po południu. 1—2—17341 


Dla. Amatorów 


osobliwości, artystycznej roboty, z rogów Da- 
nielich. i. Jelenich Kanapa, Fotel, -2 Krzesła i 
Fortepian zagraniezny krótkiego fasonu do 
sprzedania, ulica Prosta Nr 14 nowy. 

. —17314— 1—1 


Jest-do:sprzedania 


Palto aksamitne, 


obłożone. kaczkami, kosztowało rs. 100 za rs. 
45, oraz Mófka i kołnierz kaczkowy rs 10, 
Wszystko * zupełnie świeże. "Także: Płaszcz 
szopówy szarem suknem kryty. Na ulicy No- 
wo-Senatorskiej Nr 3, mieszkania 7 drugie 
piętro. —17192—1—3 


Pracownia 
H. Lubryczyńskiej, 


ż powodu powiększenia, przeniesioną zostałą 
ż ulicy Piwnej, w Ryaek Starego-Miasta pod 
Nr 12 na 1 piętro, gdzie się wykonywają jak 
dawniej różne roboty, wchodzące w zakreą 
tualety damskiej, mianowicie: okrycia i su- 
knie, jako też i bielizna damska, i męzka— 
Suknie od rs. 1 kop. 50 i wyżej. Koszule 
damskie od kop, 30 i wyżej, męzkie, koszulę 
od kop. 40 i wyżej, również wszelkie szycie 
na maszynie od dwóch łokci kop. 1. 
—1726—1—6 


00009000000009000000 


zw 
Dwanaście krów 
pachtowych, młodych. 
jest do ahiret w folwśkka Cisie, 
wiorsta' od przystanku kolei Terespól-. 


miejseu łub w Warszawie, w domu 
przy uliey Bednarskiej Nr 24. Stróż 
wskaże. 1—3 —4g17219 — 


Sprzedaje się: 


Materja czar1a. Weba, Chustka „Oróne* ko- 
loru: créme; Koszu « damskie, Chustki webo- 
we, Batyst szeroki, oraz Płótno na przeście- 
radia. Plac S-go Aleksandra „Nr 14, | migsz+ 


—17307—1—. 


Kanapa 1 Dwa Fotele 


mahoniowe, zielonym aksamitem kryte i Stół 
przed kanapę z marmurowym blatem, wszyst- 
ko w dobrym stanie, jest, do: sprzedania za 
cenę 
mieszkania 10, na 1-m piętrze. —17309—1—3 

RZEZI: 


SHS Do sprzedania: "TQ 


Garnitur Mebli 


rypsem kryty; szeszlong skórą. kryty, szafa 
rózbierana, szafka, do pieliin dwa łóżka, lu- 
stro i inne domowe meble, ulica. Pańska Nr 
15 nowy w prawej oficynie w Sieni drzwi na 
lewo. 1—6—17347 


Zaraz do sprzedania 


FORTEPIAN 


za rubli rs. 85, zupełnie odnowiony. Leszno 


Nr 6, mieszkania 8, obok Krupeckiego, od 11 f 


ramo do 4 po południu. —17327-—1—1 


Ważna wiadomość. 


Fabryczny Skład Szyb lagrowych na E 
sób Belgijski wyrabianych przy ulicy Miodo- 
wej, w domu przechodnim W-go Grabow- 
skiego zaopatrzony został w szyby różnych 
miar i gatunków z czem poleca się W-żnym 
Obywatelom, Budowniczym i Przedsiębiereom 
przytem nadmienia że biorącym większą ilość 
odstępuje rabaat. — W. ilkoszewski 
i A. Przybylski —16838—5—6 


Do Sprzedania: 

Bzeseiong skórą. amerykańską, kryty za 
rs. 20.—Palto syberynowe, , baranami pódbi. 
te na mężczyznę szczupłego, redniego wzro- 
stu za ra. 25, oraz Kuchnia naftowa o 8-ch 
fajerkach za rs. 8 — Wszystko w dobrym sta- 
nie— Wiadomość ulica Oboźna Nr 2, mieszka- 
nia Nr 4. 1—2—17344 


. Sprzedaż rozpoczyna Się od d. 4 
Października r. b. 


b 

i PI E- 
Tryków dwuletnich: 

Negretti, z zaszezyconej wielokrotnie na Wy- 
stawach Medalami Owczarni Zarodowej w Ku: 
czwałach pod Chełmżą (Culmsće), Prusy Za- 

ehodnie, stacja kolei Toruń. 

Antoni Kalkstejn. 
—11042—3—4 


PAZERA EZ a 
= 


PRET (nowy 5). 


przystępna, przy, ulicy Bielanskiej Nr 12, | 


czasie, przy ulicy Pięknej 


Faetonik 
U CJ © 
JY mały, nowy, lekki, na parę 
lub jednego konia, Wołancik używany na 
parę lub jednego konia, Bryczka na reso- 
rach używana, Sanki Petersburskie. Aleja 
Jerozolimska Nr 11 nowy, wiadomość u La- 
kiernika. 927—3—3 


Jest do sprzedania 


FAETO 


CY Petersbirgskiej roboty, bar- 
dzo mało używany, Bryczki na resorach, 
nowe i używane, parokonne i jednokonne, 
Bryczka używana z wierzeęhem na resorach. 
Uliea Ogrodowa Nr 3 nowy, u Lakiernika. 
—16931—3—3 
sprzedania 


W riii 


Kocz.z fordęklem i Bryczka na rysorach uży- 
wane Faetony i Bryczka na żelaznym spodzie 
nowe, za cenę umiarkowaną. Wiad. przy ulicy 


 Elektoralnej, naprzeciwko szpitala, Ni 17 nowy. 


—16895— 


Para Kani powozewych, 


rasgowych, dobrze ujeżdżonych, siwych, do 
sprzedanią za przystępną cenę. , Wiadomość 
u stróża na Placu Teatralnym Nr 473B, no- 
wy 25—7. —11090—3—=3 


LWA OGIERY 
5 letnie, 
rassowo, pod wierzch ujeżdżone, zdatne do 
zaprzęgu, są do sprzedania. Wiadomość przy 


uliey Marjańskiej Nr 4 domu, mieszkania 7. 
—17130—3—6 


"rr 


SPAWEEDO ZET WANTEN erame? 

— nn a, 
WSE U Akuszerki "3E 

ŚLIWIŃSKIEJ, ; 

pod Nrem 156 (ROT 4); przy ułiey=Nowo- 
miejskiej v. Gołębiejj w domu własnym, 
Pokoiki z osobnem wejściem, w każdej chwil 
do wynajęcia dla Osób potrzebujących odbyć 
słabość, z pościelą, życiem i usługą i wszel- 


kiemi wysadani, gdzię chora znajdzie troskli- 
wą opiekę. —16064—6—6 


Do najęcia od 1-go lub 15 Listopada r. b. 
na pół roku 


Mieszkanie umeblowane 
na 1-em pietrze złożone z sześciu, poko 
przedpokoju, kuchni, stajni i wozowni,  Bliż- 
Sza wiadomość ulica Królewska Nr 17 na 
pierwszem piętrze. —16873—3 


Za bardzo umiarkowaną cen gigi powodu wy- 
jazdu do najęcia 


Dwa Pokoje 


z meblami i kuchnią, przy ulicy Oboźnej — 
bliższa wiadomość w lnstytncie Š go Kazi- 
mierza na Tamce Nr 25, pomiędzy godz. 1a 5 
po południu. —17323—1-—8 


Trzy Pokoje 


przedpokój, kuchnia i! piwnica, z pawoda wy- 
jazdu zarazi: do. wynajęcia, Wiadomość na 
miejseu, u Rządcy,: Nowy-Świat,, obok Kont. 
Pałaty Nr 12. —17296—1—3 


Dwa Mieszkania, 


składające się każde z dwóch pokoi i kuchni 

oddzielnej, jedno na dole; drugie na 2:m pię- 

trze; są do wynajęcia każdego czasu” za zu- 

pełuie zniżoną cenę, przy ulicy Kruczej Nr 3. 
| —17338—1—3 


Pokój wspólny, 
do wynajęcia w każdym czasie dla, panny lub 
wdowy, uliea Orła -Nr 5, na 2-m piętrze. 
Wiadomość tamże. —N324—1—1 


WEG PO KÓ J 3% 


de najęcia przy familji, widny, suchy i cie- 
ły, z życiem i usługą, lub, bez takowej. — 
Krakosdkić Przedmieście Nr 7. Mieszkania 
22, na drugiem piętrze w oficynie. 
À s 1—2—17339 
Za rs. 10 miesięcznie do wynajęcia każdego 
czasu 


Dwa Pokoje 


świeżo odtapetowane z piwnicą, komórką i 


„górą wspólną. "Wiadomość przy, ulicy, Łue- 


kiej pod Nrem 9 u właściciela. 
—17143—3 —3 


IO POKOL 


z kuchnią; passażem; spiżarnią i piwnicą, do 
wynajęcia, wazem lub. częsciowo „w. każdym 
1 5—10350—8—15 

Pa rz KARA 


"RE" 


AC OZPAD PY CY NAPADÓW RA 


| long. obrózką, kto tąkowega 


Ktoby miał do najęcia 


Trzy Pokoje 


z przedpokojem i kuchnią, raczy dać znać de 
Hotelu Paryzkiego Nr 30 lub do Szwaja h 
—17219—2-% 


ZN e aa o 
Z powodu wyjazdu, jest do odstąpienia zaraz 


Mieszkanie, 


składające GK 2 pokoi, przedpokoju, kuch. — 
ni, piwnicy i komórki, w oficynie na dole N i 
rs. 200 rocznie. Uliea Bracka Nr 5. ` 
—17068—3—3 Ej 
MIESZKANIE A 
do wynajęcia , od-każdego_ czaśu, -Z powody 
wyjazdu, składające sięz 2-ch pokót i kuch- . 
ni, piwnicy i. komórki, „przy ulicy Nowogrodz. | 
kiej Nr 27. Wiadomość na miejscu JB tny i 
ulicy Mokotowskiej Nr 13, beda: 2:13 


Tw środku miasta, są: zaraz do wynajęcia 
e 


Mieszkania 


kawalerskie!!! . i 
Wiadomość przy ulicy Marjańskiej Nr 2, 
—17134—3—60 


Dwa Pokoje 
na dole od frontu, z osobnem wejściem, Phe- 
blowane, zaraz do, wynajęcia. Wiadomość w 
stróża, przy rogu. Marszałkowskiej 1 Sto 
Krzyzkiej Nr 48 nowy. —17069—3—3, 

Kilka 1—2 i 3 pokojowych 


LOKALI 


w każdym czasie do wynajęcia. Twarda'N. 36. | 


SKLEP 


obszerny z oknem w miejscu handlownem, do 

wynajęcia każdego czasu, wiadomóść pizy 

ulicy Nalewki Nr 37, u właścieiela/ domu! * 
—17118—2—3 | 


Z powodu zmiany interesów, jest, do Sds 
pienia w każdym czasie , rg 
so m M ECR o 
z oknem, korzenno=wiktuałowy, ze-wszystkie- | 
mi eph har niter że W E 
piwnieą. Róg Tłomackiej i Rymargkiej. Wia | 
domość pod Nrem 11/ na PAE K 21 4 
—17099—3:—3% «/ 


Jest do odstąpienia zaraz | 


Skład Węgli i Drzewa, 


położony, przy ulicy Brackiej Nr 4. Wiado 
mość na miejscu. —16715—6-5 


> Do sprzedania ze 

Sklep Wiktualów 

za przystępną cenę, połączony z Norymbet: 

Bzezyzną, 'w każdym czasie, egzystujący W 

lat kilku. Ulicą Chmielna Nr 19. 
—17020—3—3 


EE WEEK, 
Łaskawy znalazca który podniósł w Niedzielę 


Książkę do Nabeżeństia 
na ulicy Daniłowiezowskiej raczy zwrócić ne 


ulicę Daniłowiczowską Nr 617 do Paniewe 
skiego. 1—1—17345 


Kozę przybłąkaną 


można odebrać za zwrotem kosztów przy uli- 
cy Nowolipki Nr 50, u właściciela domu. 
—17290—1—3 


am O z w e ZE. 
W niedzielę w ogradzie Saskim zginęła suczka 


Charciczka angielska, 


biała z kasztanowatemi uszami i mającą za 
grzbiecie kasztanowate piętna, z obróżką skó- 
rzaną bronzową nabijaną niebieskiemi guzi- 
kami. Znalazca zechce takową odprowadzić 
na ulicę Sienna Nr 11, miesz, 5, w oficynie 
za wynagrodzen'em rs. 5, —17204—2—3 


w O A 

W dniu 6 w południe z pod Nr 3 przy 
ulicy Wierzbowej wybiegł 

PIESEK 10 miesięczny,. 

żółty, z hiag łapką, z długiemi uszami w ro- 
dzaju charcika, uprasza Bię o zwrócenie go 
dzieciom których był najmiłszą zabawą 28 
nagrodą. —1/120—: 


rE ZGNĄŁ 


(szczenię 5-cio miesięczne) żółty buldok z zie” 
zwróci na ulicę 
Wiejską Nr 1, mieszkania Nr 7, otrzyma, do- 
bre wynagrodzenie. —11119—2—% 
A a WETA FTA PART POOH a aaraa OWA 2 PNE POKI © 
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